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Finały hokeju 4 i 5. III. w Warszawie

Narciarze w Harrachowie
600 zawodników na starcie. Przybycie ekspedycji polskiej. W czwartek 2.III bieg 50 kim

Polska na turnieiu praskim. Szczegóły IV Kongresu Makabl
Karl Schafer o swym treningu

TEREN MISTRZOSTW NARCIARSKICH CZECHOSŁOWACJI 
Typowy krajobraz Karkonosz, gdzie odbędą się powyższe zawody, 

z udziałem Polaków.

HARRACHOV — NQVY 
SVET, 2.3. — Tel. wl. — W 
czwartek rozpoczęły się tutaj z.a 
wody narciarskie o mistrzostwo 
Czechosłowacji. Program zawo­
dów obejmuje w pierwszym dniu 
bieg 50 kim.- w piątek 8 kim. dla

pań, w sobotę 18-kę, w niedzie­
lę dwa konkursy skoków — 
przed południem skoki do kom­
binacji, popołudniu skoki otwar­
te.

Do zawodów zgłosiło się ogó­
łem 610 zawodników. Jest to 
rekordowa cyfra nietylko na sto 

j sunki czeskie, ale nawet na mię- 
I, dzynarodowe. W biegu 50 .kim. 
j bierze udział 100 zawodników, 
I w 18-ce dwustu, do kombinacji 
.90, w skokach 130. Kobiet zgło­
szono 30.

! Z zagranicy przyjeżdżają za- 
i wodnicy jugosłowiańscy, bułgar 
; scy, niemieccy i polscy. Polscy 
j narciarze nie startują w pierw­
szym dniu zawodów w biegu 50 
kim. Zgłoszenia Czecha. Słowiń 
skiego i Berycha zostały wyco­
fane. Polacy przyjechali do Har 
rachova dopiero w czwartek o 
godz. 12.30 i wezmą udział do- 
piero' w - biegu pań (Polankowa 
i StopkójwnaR

Drużyna Polski w składzie 10 
osób pod wodzą pp. Faechera 
i Loteczki, czuje się doskonale.

Skład reprezentacji czeskoslo- 
wackiej w. skokach został wybił 
nie osłabiony przez niebezpiecz­

ne zranienie ich najlepszego bo­
daj i najmłodszego > zawodnika 
Hartiga- który w czasie skoków

Holmenkollen !
OSLO. 1,111. — Tel. wt. — Wielkie 

zawody jubileuszowe 50-taciia Hołmen- 
koMen rozpoczęły sie dziś biegiem na 
50 kim. Faworyt norweski Vestad, 
który wygrał 30 kim. na mistrzo­
stwach przed Rudstaidistnenem, nie za­
wiódł pokładanych w nim nadziei i 
zywoiężyt w znaikomiitym czasie 
3:38:25. Początkowo prowadził w 
szaleńczem tempie Veli Saarinen. któ­
ry na 20 .kim, miał najlepszy czas , i 
zostawił daleiko za sobą sitar tającego 
o 30 sekund przed nim Vestada. W 
drugiej części trasy Saarinen opadli 
jednak na siłach i zajął w rezultacie

dopiero ósme miejsce. Trasa była 
naogół łatwa.

W mistrzostwie narciarskiem Nor­
wegii (druga co do wagi impreza po 
Ho-lmewkollen) zwyciężył niespodzie- 
wan e Lian przed Salom ons enem, 
Ho-istakikenem. Brodahilem. W skokach 
triumfował też Lian — 42.5 i 44,5 mtr.

Bieg 50 kim. na mistrzostwach Nie­
miec wygrał niespodziewanie mało 
znany; Lense, pochodzący z tej samej- 
wioski co mistrz Rzeszy w kombina­
cji Fiącher, w czasie 3:45:31. 2) Dar- 
cbimger 3:48:03. 3) MiiMer 3.50:46, 4) 
Hang, 5) Krebs, 6) Lang.

MAX FISCHER 
zdobył mistrzostwo Niemiec 

k ombin a cji n ar ci arek i ej.

W turnieju tenisowym w Beaulieu 
Kehirłiinig pakowali mespodiziewainie 
-nerwowego Austina 2:6. 6:3. 6:2, prze 
grat jedinalk w finale z Crammem 6:3, 

16:3. 4:6, 7:5. W grze pań Seriven po- 
I konała Anissem 4:6, 7:5. 6:4 i w fimaile 
Ryan. Finał gry podiwójneó wygrab

I Hiszpanie Maer. DuraM

o Mistrzostwo szkol średnich
odbył sie w Parku Sobieskiego konkurs skoków narciarskich. Na 

zdjęciu jeden ze zwycięzców. Jastrzębski.
ZBIGNIEW IWASIEJWICZ

I mistrz Polski w jeździe figurowej, podczas pokazów w Warszawie.

- _ . - .PO^RM
Słowiński i Bednarski przed .hotelem w gronie- ąCżfcsthl!k6w"żawodów.

- . ‘ Nieco z tyłu śtoLbokiem Ziętkiewiczowa.

w Vysokem rozbił się dotkliwie. 
Hartig był tym narciarzem, któ­
ry w roku bieżącym zdobył pu- 
har Franchetti w Cortina d‘Am- 
pezzo.

Z ramienia. Jugosławii, startu­
ją Jansa, Smolej (kombinacja), 
Jakopić i Szramel (skoki).

Tytułów mistrzów bronią: - w 
biegu 50 kim. Horn (HDW), w 18 
Wende (HDW), • w: kombinacji 
Wende, . w skokach Ulland 
(Svaz).

W dzisiejszym biegu 50 kim. 
ze znanych Czechów zabrakło 
Feistauera, Cifki, Dontha. Simun 
ka,. Fiszery, Nemeckyego. Z po­
wodu zajęć zawodowych nie mo 
gli oni przybyć już vy czwartek- 
natomiast wezmą,udział,w biegu 
na 18 kim. w sobotę.. Zgłoszeni 
rekrutują się nietylko. z miejsco­
wości podkarpackich, ale rów­
nież z nizin SJowaczyzny i Mo­
raw. 12 narciarzy przybyło z od 
ległej Rusi. '

Na sobotę i niedzielę urucho­
mione zostaną pociągi specjalne 
z Pragi, Jabłońca i Bema. Zna­

ny zawodnik niemiecki Reckna- 
gel odwołał swój przyjazd.

Warunki śnieżne doskonałe: 
60 cm. starego śniegu, 5 cm.;no- 
wego. Mróz 12 st.

Erdman,

Norweg Staksrud pobił rekord świa­
ta na 3000 mtr. osiągając czas 4:59,1, 
lepszy od1 dawnego , rekordu - Egnestan- 
gena o 0,1 sek. Eguestagen zaiat do­
piero 1 trzecie miejsce -w: czasie 5:10.

Hokeiści amerykańscy pokonali w 
Wiedniu reprezentację i Wiener ’ E., V. 
w. stosunku 6:0. Kanadyjczycy wygra-, 
li w Berlinie z B. S. C w s-tosumlku 
4:2. ,

LEUPOLD (NIEMCY) 
z którym narciarze polscy zetach 
się już dwukrotnie w. r. b. — jedzie 

na zawody do Holmenkollen.

ZDOBYWCY NAGRODY POCIESZENIA W PRADZE 
Zespól rumuński,.który pokonał .Belgię 3:2 i Łotwę 2 :0. Pierwszy od 

lewej Anastasiu, trzeci.— Cantacuzene. dwaj najlepsi gracze.
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Hebda i Tłoczyński
wyjechali na Rlvlerą

Ttoczyński i Hebda wyjechaili w 
ótiliu' 1- marca ńa Riwierę i pirzylbę- 
‘dą dó Nicei 3-go marca.

Nasi 'gracze otrzymali ścisłe '-n- 
tstruikcie od kapitana związkowego', 
tak, że przez pierwsze dziesięć diii 
pobytu ma Riwierze wie będzie im 
wolno uicżestntozyć w turniejach. 
Mają orni grać po godzinie diieńinle 
z trenerem Negro,' a pozatem tre­
nować "między sobą. Początkowo 
nto wolno jm grać dltużej niż łącz­
nie trzy godziny dziiennie. Pierwszy 
turmek-w którym wezmą udział o 
mistrzostwo Nicei, rozpoczyna się 
.w .dlmiu 13 marca i trwa do 19-go. 
Nastęipńy turniej' o mistrzostwo Ri'- 
Viei» odbędzie się w Cannes mię­
dzy 20 .a 26 marca. Naileży przypo­
mnieć. iż zeszłego roku Tłoczyński 
.wygrał ten -taniej przez w. o., 
tedyż Stefami inie sitamął do gry fi- 
inatowej.

Wyjazd Wiltmanna na Jasny 
Brzeg.nie doszedł do statikiK Gracz 
ten koło 10 marca zostaje wysłany 
przez „Legję" do Wiednia, gdzie 
będzie trenować około miesiąca na 

■ tamtejszym krytym korcie.
Kort wiedeński jest -nowocześnie 

«rządzony, to znaczy jest to. kort

„en tous cas“. ale pod daheem. Wy­
jazd ten dochodzi do skutku, zdyż 
W.ibtaann- ma w Wiedniu rodzi­
nę.

Dubieńsak również w nailfbliź- 
szych diniiaćh wyjeżdża na Rivierę. 
W mixeie będzńe ona grywać z Heb 
dą. Tłoczyński do mixta ma sobie 
dobrać partnerkę zagraniczną.

Możliwe jest że dn. 15 marca, na 
Jasny Brzeg wyjedzie również P< 
pławislkł.

Warszawa-Opawa 3:1
Łyżwiarze jadą do Czechosłowacji

Niemcy odwołują
mecz w hali berlińskie!

z
Hokeiści polscy w drodze powrotnej 
Pragi rozegrali mecz w Opawie z

Troppauer E. V. najsilniejszą drużyną 
czeską po Ł.T.C., w której szeregach 
grają Dorazil, Mattem i Heinz, Polacy 
odnieśli cenne zwycięstwo (w r. mb. pol­
ska reprezentacja olimpijska przegrała 
w Opawie. 0:1). w srosuntau 3.1 (1:1, 
1:0, 1:0). Bramki dla naszej drużyny 
strzelili- Wołkowski i Sabiński, dla Cze­
chów reprezentacyjny obrońca Euro­
py — Dorazil- (o).

Hokeiści polscy odnieśli poźatem w

Czeclhostowąajl dwa zwycięstlwa: w 
Ołomuńcu wygrali 5:2, a V/ Witko- 
wiach 3:0. ,

Dwie ekspedycje łyżwiarzy polskich 
gościć będą w niedzielę w Cccliosło- 
wacji, Bilorówna i Kowalski biorą u- 
dzial w międzynarodowych zawodach 
łyżwiarskich w Pradze, Kalbarczyk i 
Strzyżewski tsarutją na mistrzostwach 
Ta.tr w jeździe szybkiej w Szczyrb- 
skiem Jeziorze. W zawodach tych we­
zmą Jeszcze udział łyżwiarze czescy, 
węgierscy, niemieccy i autarjaccy. (o).

Mecz tenisowy Polska — Niem­
cy w hali krdej nie dojdzie pra­
wdopodobnie do skutku, gdyż zwią 
zek niemiecki wydał zakaz dyrek­
cji hali w Wilmensdorfie rozegra­
nia spotkania w dn. 31.111 i 1.1V ' 
Tę zmianę decyzji (hala bowiem 
miała już licencję na spotkanie) spo 
wodował prezes związku niemiec­
kiego dr. Schomburgh, osobistość 
mocno nitopopulama w tenisie nie­
mieckim, zawdzięczająca swa po-

Ostatni akord turnieju w Pradze
Kanadyjczycy biją „austrjacko-czeską Europę** 2:0

zatorów w ostatniej chwili jed-

Tenis stołowy
Maks Stolarow 

odpoczywa przez rok
Mistrzostwo ‘polski w tenisie stoło­

wym rozegrane zostana w nadchodzą­
ca niedziele na stołach Lwowa i Łodzi. 
W ptokned. krytej hali sportowej Lwo­
wa zgromadzi s e elita .potskidi iping- 
poinigistów w konkurencji drużynoweii 
t indyw^iduatoed. w Łodzi rozegrane zo 
stapa 'Pierwsze mistrzostwa Polski 
Dań.

Ze wzgiedu na katastrofailmy stan 
finansowy klubów, wątpić należy, czy 
nadchodzące mistrzostwa Polski beda 
wtonneim- odbiciem ipotegi Polskiego 
Związku Tenisa Stołowego, którego 
wspaniały rozwój w ciągu tak krótkie­
go czasu egzystencji (PZTS powstał 
w Iistopadz'.e 1931 r.) jest godny spe- 
iwalnego ©odkreśłeinia.

Drużynowe mistrzostwo Polski na r. 
fi933 jest zdarte s’e przesadzone na ko- 
trzyść gospodarzy, łwowsktoj Hasmo- 
ffięi,'która dysponuje naijbardztoi wyró- 
iwnan.ym ześocilem. O wicie ciekawiej 
ipr-zedstawto ś-ie konkurencją indywi- 
tiuatas gdzie zmierza sie Iwowiacy 
Kuhi i Stalich. krakowiacy Herbst i 
Stefaniuk oraz łodzianie Szwadcer i 
Henóeles o klasie tak wyrównanej, że 
każdemu z mdi może .przypaść w u- 
dz/ałe zaszczytny tytuł mistrza Pol­
aki. Niespodziankę może tu soraWić 
jeszcze wAnanin Godlewski (znamy 
Sirkeista), który jest graczem bardzo 
■zaawansowanym i przed dwoma laty 
gW w mprezeintacdi Czechosłowacji.

Indywidualne mistrzostwa Polski 
ipań. wyznaczone do Łodzi, stanowią 
wielka ;n-iew'adicma: klasa _ zawodni­
czek .jest nieznana, zresztą n ewiadomo 
der.zcze kto bedzie startował.

Maks Stolar°w rozstał sie na dłuż­
szy czas: ze sportain. Odpoczywa on 
w ■•Ząitoprinem, gdzie rozmawiał z n-im 
nasz współpracownik na temat zbliża­
jącego sto sezonu ten sowego .

-r-. Sezon -tero roczny uważam za 
stracony — mówi sympatyczny tenisi­
sta. — Uczę się, a nauki ze sportem 
pogodzić mojem zdaniem nie można, 
bez szkody dla Jednej z tych gałęzi. 
Do 1'ipca o ewentualnym mora udziale 
w iakimikolwtok tiurntoiu mowy bvć me 
może. Na ies em ide na obowazkowe 
ćwiczenia wojskowe. Dla -tenisu pozo 
staie więc niewiele czasu.

Na czas nauki zerwałem wszystkie 
•wieży ze sportem, a mola ign-wacią 
dochodzi teraz do tego, że przed kilku 

. zaledwie dniami dowedzałem s:e o oo 
tyicię tenis stów w Szt.okholmje i w 
Kopenhadze, mimo, iż od czasu 'oh wv 
stępu na Północy uptynęłc zuż zdaje się 
wieoeii niż dwa tygodnto.. .

Czechosłowacji: Tozicka, Alale- 
celk, Hromadika. Drugi atak — 
vicemisrza — Austrii: Kicirhber- 
ger, Ertl wzmocniony nadto 
Watsoneun. Na obronie znakomi­
ty Dorazil i może jeszcze lepszy 
Trautenberg, w bramce Pęka. 
Drużyna znakomita, bez słabych 
punktó'w„ zgrana i rozumiejąca 
S'ię.

Mecz z Kanadą byl początko-

nak przekreśliła Ameryka, de- 
tronizując Kanadę i zapewne 
Czesi woleliby ujrzeć ją jako prze 
ciwnika Europy; na to było jed­
nak już zapóźno.

.Mecz byl ciekawy i ładny choć 
prowadzony bez specjalnej 
ambicji. Zwłaszcza Kanadyjczy­
cy po strzeleniu dwu bramek w 
15 minucie pierwszej tercji przez

wo pomyślany jako mecz mistrza Chisholma i w pierwszej minucie 
ślwiata z Europą. Plany organi- drugiej tercji przez Kerra, spo­

Br. Czech i St. Marusarz
jadą Da trening zjazdowy w Mikrren

MALECEK - CZECHY 
bohater drużyny hokejowej mistrza 

Europy.

Praga, 27 luty.
Ostatnim akordem wielkiego 

turnieju o mistrzostwo świata byl 
mecz Reprezentacji Kanady z 
drużyną europejską, składającą 
się z graczy austriackich i cze­
skich. Liczne słowa krytyki, któ­
re padły pod adresem tego skła 
du stały się bezprzedmiotowe 
wobec bardzo prostego faktu, że 
żadna z innych reprezentacyj 
narodowych nie mogła zostać a- 
ni jednego dnia dłużej w Pradze 
i wobec tego Jaenecke, Bali czy

W komisji sportowej P.Z.N. roz-l 
waża sto obecnie sprawę wysłania 
naszych dwu najlepszych zjazdow­
ców na krótki trening w Alpy. Obaj 
opi, to jest Bronisław Czech i Sta- 
ńislaw Marusarz będą na mistrzo­
stwach Czechosłowacji w Harra- 
chowie i bezpośrednio stamtąd wy 
jechaliby prawdopodobnie do Miir- 
ren, gdzie po parodniowym poby* 
eto wzięliby udział w biegu zjazdo­
wym „Kaudahar".

Chodzi tu przedewszystkiem o 
porównanie naszej obecnej klasy z 
narciarzami zagranicznymi, poza-

| Czy nie by toby jednak' wskaza- 
nem. by ci nasi zawodnicy w po-

zycję jedynie zaśniedziałemu kon­
serw a ty z mo wi w sp ó tp r a co wn rk ów. 
wybierających go wbrew szerokiej 
opnjl.

Decyzję swą motywuje dr 
Schomburgh w ten sposób, że 
względu na prawdopodobieństw^ 
spotkania się Polski i^Niemiec w 
drugiej rundzie Davis Cupu .mpre- 
za na kortach krytych jest wykli- 
czona (kommt nicht mehr in Era cc), 
gdyż pozwoliłaby zapoznać się te 
nislstom polskim z grą czołowych 
rakiet Niemiec. .

Odmowa związku niemiecyego 
nie jest dla nas przykra, jak''bo­
wiem pisaliśmy już, mecz Polska—.■ 
Niemcy na kortach krytych byłby 
tylko wytrąceniem tenisistów pol­
skich z rytmu przygotowań na R'.- 
wtorze. Chwalebna ostrożność dr. 
Schomburgha jest przytem wielkim 
komptomentem dta naszego tenisn, 
komplementem, który coprawda za 

■ krawa na pochlebstwo. Nikt bo­
wiem trzeźwy nie wierzy chyba w 
możliwości zwycięstwa Polaków 
nad Niemcami!., nawet bez udziału 
Prenna, co jest bardzo możliwe, je­
śli mecz puharowy odbędzie się w 
Warszawie, gdzie as tenisu nie­
mieckiego przypuszczalnie nie 
mógłby stanąć z pewnych wzglę­
dów do walki.

tem zaś o zapoznanto się z metoda­
mi treinlngUi, urządzaniem zawo­
dów, jak równtoż chociażby i z sa­
mym sprzętem, by umożliwić roz­
wój biegu zjazdowego u nas.

Z zawodnikami tymi pojechałby 
również jeden przedstawiciel Zwiaz 
ku dla dokładnego zaznajomienia 

też Torriani, wejść w skład re- się ze sprawami technicznemi bic- 
prezentacji Europy nie mogli. I sów zjazdowych i slalomu. _ 

Pozatem jednak krytyka i'j ieScze'w^tym seS
tak była? niesłuszna: zespół' Eu- iJeszcze w-tym sezo.

wrotnej swej drodze zatrzymali sto 
jeszcze przez dwa tygodnie przy­
najmniej w sławnej szkole Hanne- 
sa Sohncidra w St. Anton na Anl- 
berg, gdzie pod okiem samego mi­
strza mogliby ogromnie dużo sko­
rzystać. Pobyt ten nie powiększył­
by zbytnio kosztów, ponieważ mo­
gliby tam pozostać już tylko dwaj 
zawodnicy, bez kierownika, głów­
ne zaś koszty, jak przejazd i zakup 
sprzętu .pozostałyby te same.

Wyjazd ten należałoby bowiem 
wykorzystać „całkowicie. Jak wie­
my, Bronek Czećti włada dość do­
brze językiem niemieckim, więc 
mogliby u Schneldra pozostać sa­
mi.

Koszty tego wyjazdu są dość zna 
czne, jest on jednak koniecznością, 
której nie można z roku na rok od­
kładać. gdy i tak pozostaliśmy w

GARRISON — U. S. A. 
fenomenalny obrońca zespołu ame­

rykańskiego.

częli na laurach (po trudach bu­
rzliwej nocy z niedzieli na po­
niedziałek i oblewaniu żałoby z 
powodu utraty mistrzostwa). .

To też w trzeciej tercji Europa 
miała lekką przewagę, zwłasz­
cza gdy na lód wchodził świet­
nie kombinujący atak austriac­
ki z Watsonem, który bez przer­
wy szturmował świątynię swych 
rodaków i załamywał się dopiero 
na wspaniałych interwencjach 
bramkarza Goddesa (jedyny ab­
stynent Kanady).

Doskonale grała też obrona 
Dorazil — Trautenberg. . Atak 
czeski ńatbmiaśt to grał V śpiącó/i

[ Malecek stracił .znów sporo po­
pularności, zdobytej dzięki strze

tyle za innymi. Pp takiem wstęip- 
ńetaprż^gotowam^ należałoby w 

______ ______ _______ __ ___ _____ Wźyszłyto roikir-sprowadzić pierw 
- : i nie, byśmy w "przyszłym ^roiku mo-.szorzędffefeó ^ tanera zjazdowego

ropy Ibył zestawiony doskonale. gij 0(j początku z‘.my rozpocząć u (np. Seelosa). ------- .
Jeden atak — mistrza Europy—i nas intensywną pracę. (t). 1'leniu dwu bramek Austriakom.Jeden atak — mistrza Europy—I nas Initensywną prace.

Marciane w Izaawnity
W Szczawnicy odbyły się w dniach 

25 i 26 lutego zawody narciarskie,: u- 
mządzaine staraniem tamtejszych Mu- 
bów. Oprócz zawodn ików Zakopiań­
skich. którzy staw® sie z mistrzem 
Polski. Łuszczkiem. na czele, ma star­
cie nie brakło sporej iUości zawodni­
ków szczawinicktoh. nowotarskich o- 
raz poronińskich. '

W biegu 15 kim zwyciężył Skupień 
Btamisiłaiw 57:57. przed Wowtkonowi-

Zimowa
Pływacki sezon zimowy Krako­

wa zmienił krańcowo swe oblicze 
w' stosunku do r. ub., choć odbyła 
się dopiero jedna impreza w base­
nie krytym.

O ile w roku ubiegłym, w tym 
mniejwięcej czasie, ilość . trenują­
cych zawodników nasuwała smut­
ne refleksje, o tyle- teraz sytuacja 
przedstawia się wręcz pomyślnie. 
Nowe sekcje przyszły do słowa, w 
basenie jest gwarno i ruch.

Wśród trenujących poza kluba­
mi. jest jeszcze wielka masa róż­
nych organizacyj, a w.ęc formacje 
wjslkowe, związki, szkoły i t. d.

Przyjrzyjmy się klubom, jako 
tym. którzy stanowią trzon ruchu 
sportowego.

CracOvia trenuje obecnie inten­
sywnie i przygotowuje się pilnie 
do sezonu letniego. Na czoło za­
wodników Cracovii wybija się 
Rouippert. który ostatnio pracuje 
bardzo pilnie nad stylem, notu­
jąc w tym kierunku znaczne postę­
py. Wyniki jego obracają się w gra 
nicach 1.06 — 1.07 na 100 m. st.

praca pływaków Krakowa
tode, ale dobrze zapowiadające skiej. Mały on — to prawda—.ale gamizowania dla swych zawodi1młode, ale dobrze zapowiadające

się siły.
O pływakach Makabr możemy 

mówić w sezonie zimowym po raz 
pierwszy. Jaikikoliwieik bowiem me 
znaleźli jeszcze możliwości trenin­
gu w normalnych warunkach w zi­
mie, to potrafili temu chociaż czę­
ściowo zaradzić, przez „zainstalo­
wanie" się w basenie... łaźni rzym-

Sklej. Mały on — to prawda —
zawsze jest to coś i można się już 
trochę ..pokąpać". Widzimy więc 
tutaj Rittermamów, Soldtogerów, 
Porańskiego, Goldsteina, Schónfel- 
da i reszte mistrzowskiego zespołu 
piłki wodnej.
Jak się dowiadujemy ma to jednak 

być tylko wstępem, gdyż kieroW' 
nictwo sekcjj Makkabi dąży do zor

ków obozu treningowego w- War­
szawie, gdzieś około kwietnia, 
chcąc w ten sposób zapewnić im

czem 58:42, Uwowskiim ■ zawodnikiem.

dow. Z kolegów jego wyróżnić na­
leży Megfcza (100 tn. — 1.07). Gry 
giewskiego (1.14), Litwina (1.15),czem o«:4Z, iwowskto zawounuiKiein, giewŚKiegO U«14), LliCWlina U.lDA 

który wybija sie coraz bardzoj i jest g,ze.]esta, Pawełka i wielu młod 
m poziomie dobrei klasy zawoipian- 
skieij; Trasa ciężka^ o ohamakterze pod • ■
biegowym W bi-fcgu Juniorów zwycię' 
żvt Walczak (Wisła Zakop.). I

W drugim dnu zawodów odbył sie) 
konlkurs otwarty ii do kombinacji. W 
Ekofcacb do kombinacji zwyciężył Gą- 
siiejiiica Mięsarz (27.5 i 28 mir.), w sko 
kach otwartych Gut-Saczerba (35 i 37 
mitr), przezywany t-am ^profesorem". 
Na- mata' stosunkowo skoczni, ipęlkny 
tswóij styl zademonstrowali Łuszczek 
<3S> i 42 m). i Kdesar (43 i 38,5 m), 
jjednalk sadząc sie na większe długo­
ści, mieli, slkoki z' wpadkami, oo też 
stiracilło ich na dalsze miejsca.

W kombinacji odniósł zwycięstwo 
Wowkonowicz. pozostawiając za solbą 
kilku zawodników zakopiańskich. Miej 
scoiwi zawodnicy, aczkolwiek zdloUab 
zaiiąć tylko dalsze miejsca, wykazali 
jednak sporą tężyznę fizyczną oraz 
znaczną poiprawe techniki, co należy 
przypisać praw trenera Mirka., 

Wyniki- szczegółowe: kombinacja: 
Wąiwkonowte 410.4. 2) Kraystymak 
384,9' 3) Gąsienica Miwrz 371, 4) Bry 
fcjta (N.Targ) 365.1. 5) Mięczak 
iZak.) 344,7, 6) Bigosz (Zak.) 288,2.

Skoki: 1) Gut-Szczeiba 35 i 37 mtr, 
2) Gąsienicą Miesąirz 34 i 34, 3) Łu­
szczek 39 i 42. 4) Bryniczka 28 i 32, 
5) • Mieszczak 34 i 34. 6) Krzysłwak 
30 j 33. 7) oKteta 43 i 38.5. 81 Wow- 
konowloz 27,5 i 30.

: Dotkliwą strata natomiast jest 
wyjazd Plattensteiinera, który ze

I względów zawodowych wrócił do
Amstrji. Kot przebywa ostatnio sta

Finały hokeiewe
odbędą się 4 15. III w stoi cy

Dokończenie mistrzostw hoke- 
j owych Polski przerwanych w 
Krynicy wskutek odwilży, odbę­
dzie się w Warszawie w dniach 
4 i 5 marca na todwiislku Legji.

W sobotę o godz. 18 grają A.Z.S.

le Olkuszu i od czasu do czasu 
wyjeżdża do Katowic, gdzie trenu­
je w basenie krytym. ,

Z dawnych zawodniczek Craco* 
vii najpilniej stosunkowo trenuje 
Ńowakówna. Pogłoski'o zamierzo- 
nem przez nią wycofaniu się ze 
sportu nie odpowiadają prawdzie. 
Ńowakówna trenuje pilnie gimna­
stykę w YMCA i pływa w base­
nie. tak, iż powinna wkrótce wró­
cić do swej normalnej formy. Re­
szta zawodniczek, to przeważnie

Warszawa z Legją i o 19.30 
Z.S. Poznań z Pogonią.

A.

W niedzielę o godz,. 18 odbę­
dzie się mecz między pukonane- 
mi — o trzecie miejsce, a o godz. 
19.3(1 mecz zwycięzców o pierw­
sze miejsce.

Łódź przed meczem z Monachium
Pamięć o zatargu z P.Z.B. nie wygasła
Sprawa weryf ikacji meczu IKP — 

PKS narazie przycichła, jest to jedlnak 
cisza przed burzą, która wybuchnie do 
ipiiero na wataetm zgiromadzenta i nie 
ipozoisitawi suidhei nitki na skomipromi 
towanym związku. ŁOZB stawia bo­
wiem wniosek na. wałne zgromadze­
nie ■ PZB o unieważnienie 'tegorocz­
nych drużynowych mirsitrzostw Polski. 
Jeżeli wniosek tein, dostatecznie, i 
wsizectetron e umotywowany, znaj­
dzie większość, konsekwencją jego 
'będzie wniosek o wyrażenie dotych­
czasowym władzom polskiego boksu 
votum nieufności.

Do walki mistrzowskiej Warta — 
IKiP wprawdzie nto doszło, łudzono 
się jeidlnak. że te dwa nafciWejsze ze- 
sipoty pięściarskie w Polsce spotkają 
się w pełnych siwych składach w wali 
ce towarzyskiej. Wanta Jednak nie 
chciata się zgodzić na propozycję ro 
zegrania pierwszego -spotkania w Ło­
dzi. IKP zaś nie śpieszyło się do od­
wiedzenia siedziby PZiB — i rolkowa-

Mecz zapaśniczy Polska — Austria 
rozegrany zostanie w sobotę w Kato­
wicach. Reprezentacja Polski wystąpi - 
w składzie: Ganzera, Dworok, Bajorek. I nią snę rozbiły. 
Błazyca, Gałuszka. Gęstwiński i Ja-' Tym razem IKP szytaue na pierw- 
szulik. W niedzielę w Rudzie Śląskiej ; sza dekadę marca duża sensację. Na 
odbędzie się mecz Wiedeń — Śląsk. : Piątek, dn. 10 bm. zalkontiralk owana 

Bieg zizadowy organizowany przez, została czołowa drużyna bawarsKa 
Akademicki Związek Sportowy Kraków : ..Awnin" z MoinacWum której botee- 
o mistrzostwo A. Z. S. Kraków, m-istrzo rzy są bez wyjątku utytułowani. Na- 
stwo Krakowa i międzyklubowe odbę- turatoie największe za nteresowame 
dzie się na Hali Gąsienicowej w nie-1 stania sie dookoła mistrza Ewoipy wa 
dzielę 5 marca (L). • fil Piórkowej, Jozeta SciMeinikoffera.

drugiego w Los Angeles, który w Ło­
dzi walczyć będzie w kategorii c ęź- 
szej. mianowicie z Banasiakiern w wa 
dze lekkiej.

Monachijczycy wysykića do Polski 
swój reprezentacyjny sklaa klubowy, 
który przedstawia się nasię,onijąco: (w 
kolejności wag): Wentz — trzykrotny 
mistrz Bawarii. HoŚstetter — mistrz 
Rzeszy z r. 1930. również i dziś czo­
łowy pięściarz ntomiecki. Scherimiger. 
Schieinkoffer. Nemmer — mistrz Mo­
nachium. Mozer — mistrz Bawarii z 
r. 1931 i Monachtom z r. uhn Engel­
hard — mistrz Bawarii, i Seich; pre­
zes związku bawarsk ego. p Kirmeyer 
tak go określił: „18 lat —.85 klg., mio­
dy. ale o wspanialej przyszłości za­
wodnik".

Mecz Armin — IK‘P. mistrzowskich 
drużyn Monachium i Łodzi. - najsilniej 
szych ośrodków boksu n emięckiego i

zaprawę przed pełnym sezonem.
Obok tych dwóch „tradycyj­

nych" już rywali- w mistrzostwie 
okręgowym mamy jednak sekcje 
młode, ale bardzo ruchliwe i wy­
kazujące duży rozmach. Przede- 
wszystkiem Y. M. C. A., która pod 
okiem niezmordowanego e.p. Czer­
niaka gromadzi coraz więcej za­
wodników robiących duże postępy. 
Na czoło ich wybijają się „crawie- 
rzy“ Lichota i Bogdani, obaj poni­
żej 1:20 na 100 m., dalej nabytek 
z B. B. S. V. — Penecke — 1:15 na 
100 m. dow. oraz Nagler z Wisły. 
Głąb, Górktowicz, Fischer i Gamr 
bis to kilka nazwisk z plejady, mło­
dych talentów.

Wreszcie trenująca pilnie sekcja 
AZS-u -liczy już około 20 zawodni­
ków, wśród których wybija się Ba- 
tek w stylu grzbietowym, zbliża­
jący się swymi wynikami do po­
ziomu naszej I klasy.

Z imprez, które mają się jeszcze 
odbyć w basenie Y. M. C. A. w 
tym sezonie, najbliższe będą zawo­
dy międzyklubowe, proponowane 
na 4 marca. Zawody mają zgroma­
dzić doprawdy elitę naszego pły- 
wactwa, gdyż liczną i silną druży­
nę AZS-u warszawskiego, E. K. S. 
Giszowiec i inne kluby śląskie, o- 
bok naturalnie zawodników krakow 
skich. Na zawodach odbyłyby się 
próby pobicia rekordów polskich 
na dystansach: 5 x §0 m. st. dow., 
3 x 10Ó m. st. zm., 4 x 200 m. i 
4 x 100 m. st. dow., wszystkie dla 
panów. ■ i

Ponadto w dniu 12 marca mają 
się odbyć zawody międzyuczelnia­
ne, które zgromadziłyby na star­
cie czołowych pływaków Krako-

Nasz notatnik
Hokel w Warszawie 

Boks w Krakowie
Dwa mecze hokejowe rozegrano w 

Warszawie' we wtorek dn. 28 lutego. 
Leg-ja — Warszawianka 8:0. Legja 
bez ' M-aterskiego. Warszawianka o- 
graniiczala się jedynie do obrony- 
Bramki dila zwycięzców zdobyli: Pa- 
siteckii (3). Rybicki i Szenajch po dwie 
i jedną Kawiński. Sędzia P. Twanuo.

AZS — Skra 5.1. Już w czwarty 
nmńucie Skra ze strzału Blazatlka U 
zdobywa prowadzeń to Tak ouze 
zwycięstwo AZS zawdzięcza konituzp 
Btazalka II i Błaszczyka ze Skry, kto 
irych wskutek zderzenia znoszą nie­
przytomnych z boiska na szesć m,nni 
przed końcem meczu; w tym okresie 
gry AZS strzela trzy bramki. Bramk. 
zdobyli dla AZS: Makowski i Gosz­
czyński po 2 i Piątkowski jedną. Sę­
dzia p. Rybicki dobry.

Przez halę Ośrodka WE i PW prze 
winęili się w niedzielę, w kilkunastu 
spoitkaniacli bokserzy trzech klubów. 
Wawelu, Makabi i Ymci. Jedynym l?lu 
bem bokserskim w Krakowie by? do­
tychczas Wawel, obecnie zaś bokser­
ski stan posiadania wzmocnił się o no­
we Wuby, jaik Makkabi i Ymca. które 
reprezentowały -się bajdzo dobrze.-;; 
- Nowo założyć się mająca sekcja po 
kśerska prży'Wiśle, posiada Już Mika 
dobrych bokserów z..; Wawelu, któ­
rych niefoirtonne zwolnienie znajditfe 
obecnie ‘ swój epilog w PZB. Jednakże 
ten upływ krwi zniósł Wawel bardzo 
dobrze. Zamiast marnotrawnych sy­
nów, przedstawił Wawel w n edziele 
kilkunastu bardzo dobrych bokserów^ 
którzy znakomicie i statecznie zastą­
pią uicrekinierów. ' ■

Zawody odbyły się w dwóch śer- 
jach. W pierwszej wystąpili zawodni­
cy Wawelu w walkach wewnętrz­
nych o mfetrzostwo klubu, w drugiej 
odbył się mecz Ymca — Makabi.

Ping-ponglścl Hakoahu łódzkiego go 
śc® przez dwa dni w Warszawie. Po 
konali oni 6:4 reprezentację Warsza­
wy. ntoudoilinie zestawioną przez kpt. 
zw’ Eteentóga.'

Natomiast --Makabi pokonała gości 
również 6:4.

Mecz hokejowy Kraków — Lwów 
o puhar Gazety Porannej odbędzie 
się we Lwowie 5 marca, (o)

BoH w Warsiawie
Kombinowana drużyna CVyS i Sko­

dy zm erzy :w niedziele swe siły z ze 
społem Polonia — MaikabL Program 
przewidiutie \v konkursie walki: Wie­
czorek (C) — Biirenbaium (M). Miller 
(Sk) — Małecki (P). Go®ś (C) — Pa- 
stiuirczak (P), Cyran (S) — Kazimier­
ski (P), Sakowski (S) — Anders (M), 
Pisarski (S) — Wolski (P). Bartosiak 
(C) — Pilnik (M). oraz kilka walk po 
zakonkursowych. ze spotkani-em Ku- 
kieMo —' Kenigswein na czele.

Jak łatwo zauważyć, sa to prawie 
wszystko „premiery" — mecze mię­
dzy pięściarzami.: którzy się jeszcze 
wb^le n e spotykali na ringu. Jestto 
swego rodzaju sensacją, jeśli zważyć, 
że są to bokserzy, mający za sobą 
długą i obfitą w spotkania karierę.

Bezsprzecznie, natciekawiszemi będą 
mecze Cyran — Kazimierski i Bąków 
siki — Anders.^ ■

Poizaiem wiele emocyi obecują 
spotkaimi-a. w których walczą pięścia­
rze a różnych, kontrastujących ze so 
bą stylach. Okoliczność ta zachodzi n 
wielu par, jak Miller — Małecki, Goss 
— Paśturczak. Bartosiak — Pilnik, 
wreszcie. Karp ński — Wysocki.

Specjalny posmak daie wszy&tkim 
tymi spotkaniom miedzy pięściarskimi 
„asami" stolicy fakt, iż odbędą się o- 
ne niejako w przededniu mistrzostw 
okręgowych.

wa.
r. a

jubileusz 25-lecia ŁKS-u odbędzie się 
w ćzerewu b. r. W ciągu całego, mie­
siąca co sobotę i niedzielę odbywać się 
będą imprezy w różnych gałęziach 
sportu.
Łódżcy zapaśnicy wyjeżdżają na mię- 

dzynarodwe mistrzostwa Czechosto- 
wacii w zapasach i podnoszeniu cie- 

- ---- . . żarów, które odbędą, się w Pradze 1 i 2 
potrafi sie razprawić z reprezentacją kwietnia. Prócz Polaków startują Niem 
Polski .-----------------------------------------cy; Węgry, Austrja i oczywiście gospo-

Maks Lipszyc. . darze. 1

polskiego, ma jeszcze i to znaczenie, 
że bawarczycy pamiętają jeszcze ży­
wo klęskę, zadana im przez ósemkę 
Łodzi na czwórmeczu międzypańsitwo 
wym w Budapeszcie, w kwietniu 1930; 
my zaś nie zaipommielśmy oficjalnej, 
enuncjacji' prezesa Ktameyera po klęs 
ce repre®ntacjl Niemiec w Poznaniu, 
że jego drużyna jest aa t.vle silna. że

Dnia 4 marca b. r. w soboię o godz. 
18w lokalu Liceiim Handlowego im. Kr~ 
'misji Edukacji Narodowej, ul. Senator­
ska 11 m.. 20, odbędzie isę drugie za­
branie koleżeńskie członków b. I Sa- 
marskiej' Harcerskiej Drużyny.

. Wszyscy członkowie byłych drużyn 
harcerskich we Wschodniej Rosji i na 
Syberji porszeni są o podanie swycli 
dokładnych adresów d-wi Skfanowi 
Wojstowskiemu, Warszawa, Wronia 64

Zawiadomienie o, zebraniu cHor-' 
ków B. drużyn we Wschodniej Rosji 
i na Syberji zotsanie ogłoszone osob­
no.
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Na śniegu Harrachowa
W przededniu walki o mistrzostwo nart Czechosłowacji

ców czeskich), zbudowano do­
piero w ostatnich czasach kilka 
skoczni, pozwalających na skoki 
do 60 metrów. Na reiznlitaty jed-

Przerażony Campbell
Grad wywiadów w taksówce z rekordzistą świata

SCHRONISKO U „ŚNIEŻNYCH JAM“
w Karkonoszach, gdzie odbędą się mistrzostwa narciarskie Czechosło­

wacji z udziałem Polaków.

Praga, dnia 28 lutego.
W dniach 2—5 marca odbędą 

sje w Novym Svete _ Harracho 
vie międzynarodowe zawody 
narciarskie o mistrzostwo . Cze- 
choslowacijii, w których wezmą 
udział również i Polacy. Ponad 
to do Harrachova mają przyje­
chać Niemcy (Reoknagel, Dau- 
ber), Austriacy, Jugosłowianie i 
Bułgarzy. Będzie to więc impre 
za na wielką skalę o dużem zna. 
czeniu międzynarodowem.

Czesi osiągnęli w r. b. wspa­
niałe sukcesy, zwłaszcza na mi­
strzostwach Europy w Innsbruc 
ku. Okazali się oni najlepszymi 
biegaczami po Skandynawach. 
Sukcesy swe zawdzięczają Cze 
si przedewszysikiem masowe­
mu uprawianiu narciarstwa w 
całej Republice. Ich najlepsi bie 
gacize relkruituiją się nietyilko z 
okolic podgórskich (jak u nas, z 
Zakopanego), ale także z Pragi, 
z Moraw i ze Śląska. W tych 
warunkach, wśród' dziesiątków 
tysięcy narciarzy nietrudlno zna 
leźć talenty, które, po racjonal­
nym i solidnym treningu, tak] 
bardzo właściwym: Czechom, - u 
trzyińiiją latami narciarstwo -cze 
sicie na najwyższym poziomie.

Gorzej przedstawia sie u nich । 
sytuacja w skokach. Tu maso­
wy ruch narciarski nie pomo­
że. Czechom brak takiej Kro­
kwi, która wychowała u nas

IV Kongres Makabi w Polsce 
był najpracowitszym z dotychczas 
odbytych i mamv nadzieję, że dwa 
pełne dni obrad wydadzą duży 
plon w roku 1933.

Wobec sali wypełnionej przez 
150 delegatów ze 120 miast, człon­
ków Egzekutywy i przedstawicieli 
prasy, prezes Rusecki otworzył 
IV Kongres Makabi, witając wszy­
stkich obecnych, poczem uczcił 
pamięć zmarłego dr. Edmunda 
Schenkera — kierownika w. f. i o- 
bozownictwa.

Sprawozdawcze expose prezesa 
Ruseckiego wygłoszone potem, 
było uzupełnieniem sprawozdania 
pisemnego z pracy Związku.-roze- 
śłanegd na"piśmie. " " " /

W sobotę wieczór w lokalu kor­
poracji akademickiej Aurora odby­
ła się Akademia, będąca pożegna^ 
niem zasłużonego prezesa Rusec4 
kiego, który opuszcza Polskę i ji- 
daje się dn Palestyny. Zgromadzi­
ła ona wszystkich uczestników- 
Kongresu, przedstawicieli Organi­
zacji Sjonistycznej w Polsce w o- 
sobie sen. inż. Kórnera, oraz dele­
gatów Z. Z. i innych instyitucyj 
sportowych.

Wszystkie przemówienia były

Pięściarstwo
Długotrwały zatarg pięściarski z 

Węgrami został zlikwidowany. Wę- 
giieraki związek pięściarski iniaidesilał 
dto PZB ■ prepozycie rozegrania mię- 
diziypaflsitiwoiwego sipótkania w paź- 
diziemiikiu w Budapeszcie. Propozycja 

zostanie przyjęta.
Równocześiniie Węgrzy koimuiniikoją, 

że z radością powitaliby obecność 
PoiMh w rozgrywkach o puhar Euro­
py środkowej! Zaznaczają oni. że bę­
dą dążyć ■ do zaproszenie do wiąpólu- 
dziaOiu Wltoidhy i Niemcy i rozgrywać 
konkuirencie przez dwa lata. W czerw 
cu odbędzie sie zebranie miedzy maro 
dowego związku pięściarskiego w Pra 
dlze i przypuszczać należy» że wów­
czas zostanie u regulowana sprawa 
rozgrywek o pubar Europy środko­
wej.

P.ZIB. wysłał zaproszenie do z wiąz 
ku ' fińskiego w sprawie rozegrania 
mieczu międzypaństwowego _ w diru- 
giei połowie marca, względnie w ipo- 
oząitfcacli kwidtniiia). w Warszawie lub 
w Poznaniu. Pozateim d|ruźyina fińska 
miałaby rozegrać w Polsce _ jeszcze 
dlwa mecze o .charakterze miiiędzymia 
sitowym. . „r .

Polski bokser wagi muszel Warzedha, 
waicźąjc w paryskiej.Centrali, pobił w 
qb. niedzielę na punkty w 10-cio nun- 
dowej walce Francuza Buraka, 

WALNY ZJAZD -POLSKIEGO ZWIĄZKU PŁYWACKIEGO W WARSZAWIE 
laarfflzean-iiulbiteusz'10-iota lait Zwiazfej.'

rnik trzeba będzie po czekać 
szcze kilka lat.

Wracając do zbliżających 
zawodów, należy stwierdzić, 

je-

się 
że 
nanie mamy wielkich szans 

zwycięstwo nad Czechami. Do­
łożą oni niewątpliwie wszelkich 
starań, by wykazać, że są zna- 
■czinie lepsi, niżby to można by 
ło sądzić po zawodach w Zako­
panem. Ptzypuiszczafliniie zwycię 
żyimy w skokach, tem więcej, 
że Bnrlkcrt, doskonały skoczek 
tutejszy (Niemiec czeski), ubie- 
igłej niedzieli doznał poważnej 
kontuzji. Biegi z pewnością, a 
kombinacja prawdopodobnie 
Czechom przypadiną w udziale. 
Pewne szanse mają nasize panie, 
w oibecniiej chwili bowiem Cze­
si nie dysponują dobrą klasą nar 
ciarek.

Co do zawodników z innych 
państw, to narciarze jugosło­
wiańscy, a tem mniej bułgarscy 
nie powinni być specjalnie gro­
źni. Skład Niemców i AusHa- 
ków nie jest jeszcze znany. M

wielka liczbę doskonałych skocz 
ków. W Karkonoszach. naljwięk 
szym ośrodku narciarstwa czes 
kiego (a także częściowo i Niem

IV Kongres Makabi w Polsce
Plan mistrzostw Krajowych -- WyprawaDr. Rozmaryn nowym prezesem 

Rumunii SKład egzekutywy.
do

nacechowane głęboką troską o dal 
szv rozwój Związku Makabi.

W imieniu Egzekutywy żegnali 
prezesa Ruseckiego — dr. Lejpu- 
ner i M. Dickes. oświadczając, że 
dalej kontynuować będą prace pod 
jętą przez niego.

Kongres uchwalił zorganizować 
„Dzień Makabi" w całej Polsce w 
dniach 13 i 14 maja r. b. Będzie 
to dzień święta sportu żydowskie­
go. w którym wezmą udział wszy­
stkie kluby zrzeszone w Związku.

W roku bieżącym rozegrane zo­
staną mistrzostwa W. Z. Makabi 
w następujących konkurencjach: 
lekka atletyka — w Przemyślu. 3 
i 4- stycznia 1934 r<; ipFywanie-—~ 
w Krakowie 1 i 2 Mocą‘r. b.; .gry 
sportowe — w Warszawie 23 i 24 
września r. b.: kolarstwo — w 

/Kaliszu 14, 15 i 16 czerwca r. b.; 
boks — we Lwowie 4 i 5 czerwca 
r. b.; atletyka — w Łodzi w kwie­
tniu r. b.; motocykle — w czerwcu

Pet kie wieź prosi o rewizję procesu
Stanisław Petkiewicz, przeby­

wający obecnie w Buenos Aires, 
zwrócił się do Polskiego Związku

MISTRZOWIE NIEMIEC NA POCZWÓRNYM BOBIE 
Osada ^Wiissnn 1“ urzed startem; przy sterze, znany kierowca moto- 

cyklliowy — Wiese.

Jeśli
Nowy York, 23 luty, 

zaczniemy naszą opo­
wieść od tego, że jechaliśmy ze 
sławną na cały świat osobisto­
ścią i że ta sława drżała ze stra­
chu jak osika, i spytamy, kto to 
mógł być, możemy się założyć 
sto przeciw jednemu, że odpo­
wiedzi wymienią wszystkich od 
Chaplina do Einsteina, ale nikt 
nie powie: Sir Malcolm Camp­
bell.

Bo i jakżeż jest to możliwe? 
Campbell, który jeździ na swym 
„Niebieskim Ptaku" ponad 400 
kilometrów na godzinę, ma tra­
cić głowę w zwykłej nowojor­
skiej taksówce. I gdybyż przy­
najmniej zimnokrwisty Anglik 
się śpieszył, gdybyż szofer je­
chał za wolno dla rekordzisty 
szybkości? Nie. Campbell wy­
myślał kierowcy za to ze zwy­
kłą szoferom amerykańskim lek­
komyślnością i brawurą, wciskał 
się w zakamarki między sznura­
mi samochodów, nie zmniejsza­
jąc gazu.

A godzinę przedtem Campbell 
powiedział reporterom, że jadąc 
z szybkością 400 kim. na godzi­
nę, ani przez chwilę nie był zde-

w Łodzi: narciarstwo w Zakopa­
nem w lutym 1934 r.; hokej w Kiry 
nicy względnie w Krakowie w lu­
tym 1934 r.

Po zatem uchwalono na wniosek 
Łodzi zorganizować, ogólnopolskie 
zawody lekkoatletyczne dla junio­
rów w Łodzi.

Co się tyczv piłki nożnej, do mi­
strzostw zostaną dopuszczone tyl­
ko drużyny kl. A., których jest w 
Polsce 15. Dnia 26 kwietnia zwo­
łana będzie konferencja z udzia­
łem delegatów tych klubów-, na 
której zostanie uchwalony dokła­
dny terminarz mistrzostw.

Trudno zrozumieć. uchwałę IV 
Kongresu Makabi. dotyczącą u-
działu Polski" w Igrzyskach letnich 
Makabi w dniach 10—13 sieronia 
r. b. w Czerniowcach. Kongres 
uchwalił nie obesłać Igrzysk w 
Czerniowcach ze względów tech­
nicznych i finansowych, wypowie­
dział się jednak za wysłaniem gim

Lekkoatletycznego z. prośbą o prze 
prowadzenie rewizji jego procesu i 
przywrócenie mu praw amatora. 
Motywem jego prośby jest chęć bro 
niiemia barw polskich w Argenty­
nie, co może mieć na tamtejszym 
terenie, niezbyt życzliwie dla Po­
laków usposobionym, wielkie zna­
czenie.

Petkiewicz ma po temu pełne da- 
.ne, o ozem świadczą jego wyniki 
treningowe. Petkiewicz bowiem po 
ustabilliizowaniu się w Brazylii, nie­
zwłocznie rozpoczął trening na sta­
dionie. zawodowego mistrza w pił­
ce możnej C. A. River Plata. Otóż 
po paru miesiącach pracy przebiegł 
on już 1500 mitr, w 3:56, a 5000 
mtr. w 14:45.8 (rekord życiowy) i 
ma zamiar potwierdzić oficjalnie 
swą znakomitą formę, startując 
poza konkursem w jakichś zawo­
dach-.

Sprawą Petfciewicza ma zamiar 
zająć się P. Z. L. A. na jednem z 
najbliższych posiedzeń. Poważną 
trudnością na drodlze jego ewentu­
alnej rekwaliifikaoji, będzie jednak 
punkt paragrafu amatorskiego I. A- 
A. F., która głosi, że kto raz świa­
domie został zawodowcem nie mo 
że ponownie zostać amatorem.

Być może jedlnak P. Z. L. A. ze- 
ohce ominąć nieżyciowe kruczki pa­
ragrafów i pozwoli znakomitemu 
biegaczowi wznowić swa wspa­
niałą karjerę sportową przerwaną 
przedwcześnie wskutek własnych 
błędów młodości, za które Petkie­
wicz już odpokutował i których te­
raz niewątpliwie szczerze żałuje.

CORRIE LADDE (HOLANiDJA) 
nowa rekordiziistika Europy w pły- 

waraiu na 200 mitr, nawznak. .

500 AUT UGRZĘZŁO W ŚNIEGU.
nodazas olbrzymiej burzy w okolicach górskich Kalifornii. Ratowały! 

je specjalnie ekspedycje narciarskie.

nerwowany.
Ale najspokojniejszy człowiek 

może być wytrącony z równo­
wagi, gdy wpadnie pod krzyżo­
wy ogień pytań amerykańskich

nastyków albo szermierzy.
Prezes Rusecki i dr. Rozenfeld 

ostrzegali przed konsekwencjami, 
iakie mogą wyniknąć na gruncie 
międzynarodowym dla Polski w 
związku z nieobesłaniem Igrzysk 
ze względu ną przyrzeczenie 
dane przed Kongresem. Jak wia­
domo bowiem, Rumuni brali udział 
w Makabjadzie w Zakopanem pod 
warunkiem, że Polska obeśle Czer 
niowce.

Istnieje możliwość, że nowa E- 
gzekutywa zrewiduje uchwałę 
Kongresu i weźmie jednak udział 
w światowych Igrzyskach Letnich 
Makabi w Rumunii, tembardziej, że 
M. S. Z. i P, U. Wi F. beda finan- 
spwó1 pomocne- Związkowi- ze- 
względu na propagandowe, znacze­
nie tej wyprawy.

Lwów wysłał na Kongres m. 
in. młodziutkiego P. Eksteina, któ­
remu widocznie powierzono rolę 
generalnego' oskarżyciela Komitetu 
Organizacyjnego Igrzysk Zimo­
wych w Zakopanem. Niestety, for­
ma wystąpień delegata lwowskie­
go była tak nieparlamentarna, że 
nawet poparcie ze strony dr. Krau- 
scha (Łódź) i Ringa (Warsz.) nie 
zjednało wywodom jego zwolenni­
ków. Postanowiono ostatecznie 
poczekać na oficjalne sprawozda­
nie Komitetu i dopiero potem roz­
patrzeć zarzuty.

W drugim dniu Kongresu sipe- 
cjalna komisja przygotowały cały 
skład nowej -Egzekutywy, przy- 
czem na prezesa powołano przez 
aklamację 'dr. Henryka; Rozmary- 
■na.

_ Skład Egzekutywy: vice-preze- 
śi: dyr. Minitz, dr. S. Lejpuner, M. 
Dickes; sekretarz: G. Kielsohn; 
skarbnik: K. Ajger; zastępca: mgr. 
Birger; ref. kulturalny: R. Woł­
ków; referent. Kfar-Hamakabi: 
dr. Spiro; referent propagandy i 
prasy: Al. Aleksandrowicz; refe­
rent sportowy: N. Lebenbaum; re­
ferent wychowania fizycznego ko­
biet: mgr. Nechamkisówna; czło­
nek bez mandatu: mgr. Mowszo- 
wiczówna.

Założycielowi Makabi warszaw­
skiej i twórcy Związku. Zelikowi 
Ruseckiemu nadał IV Kongres go­
dność prezesa honorowego.

Miecz. Aleks.

reporterów.
„Gzy kłóci się pan z żosią-' 2 

powodu swego zawodu?“ „Czy; 
pojechałby pan w piątek —• 
13-go?“ ,-Kiedy zrobił pan swój 
testament?"

Anglik odpowiadał spokojnie 
na wszystko, ale pod koniec 3- 
godzinnego inreviewu był dew 
prawdy wykolejony.

Ale parę pytań było cieką* 
wych i z sensem. Z odpowiedzi 
dowiedzieliśmy się więc, że 
Campbell nigdy jeszcze nie przy 
gotowywał tak sumiennie swej 
próby. Przywiózł on ze sobą 6 
mechaników, z głównym monte­
rem Leachem, bohaterem kata­
strofy Zeppelina na czele, cały 
zapasowy motor, 26 skrzyń na­
rzędzi i części zapasowych, 13 
kół, 36 opon, 1500 litrów oliwy i 
2000 litrów benzyny, cylinder1 z 
tlenem i maszyną kompresyjńą» 
konieczną do zapuszczania mo­
toru.

O trasie w Dayton powiedział 
Campbell, że jest to najlepsza 
strada automobilowa świata.

„Przed 25 laty'olkryli ją?nir- 
Ijonerzy amerykańscy Pspędzali 
czas na Florydzie, ną -jtem^Sby 
wyciągać ze swych maszyn ,',fan 
tastyczne szybkości**... 80 kim. 
godzinę. Za dziesięć lat — śmiać 
się będą ludzie z mojego; rekor­
du".

H. R.

P.Z.P.N. i Liga
Dzień PZPN został wyznaczony W 

tym roku na 7 maja. Wskutek tegorne- 
cze ligowe w grupie wschodniej War­
szawianka - Czarni, Pogoń - Legia, 
22 o. d. - ŁKS zostały prtaożóine ‘ na 
3 mada, a mecz Garbarnia - Ruch -na 
20 maia r. b .

W diniiu PZPN betae rozegrany 
iradvcviny mecz Polska północ ■-• Pol 
ska południe o puhar dr. CantoaroW- 
skiego. Mecz odbetae sie we Lwo­
wie.

Dzień Ligi wyznaczony został na 29 
czerwca.. W dniu tym odbędzie 'się 
mecz Wschód - Zachód' na fundusz 
ubezpieczenia graczy. Mecz ligowy 
Ruch - Wisła odbędzie sie- zamiast 
29 czerwca — 14 mada.

Godziny rozpoczynania zawodów 
piłkarskich zostały wyznaczone w 
kwietniu na godiz. 16-ta, „w maduiw- 
pierwszej połowie na 16.30. w drugiej 
17. w czerwcu i lipcu 17.30 . _

93 sędziów zatwierdził w rofcuT930 
PKS. Jednocześnie skreślono ,75 sę­
dziów ze względu na ich ■ bezczynność.

185 zawodów obsadził PKS w roku 
1932, z czego ligowych 132. między» 
okręgowych 37, innych 16.

Najwięcej zawodów prowadzili War 
dęszikiewicz 17, Schneider 13. Luatgar- 
ten 11, Raetitjg 10, Arczyńskj 8, Mar- 
szewski i Rutkowski' 7, Julicz i Krad- 
carek 5.

Najwięcej sędziów liczy Śląsk 8¾ 
Lwów 95, Kraków 63. Warszawa 60. :-

Złote odznaki nadane zostały w .fi. 
1923 Fiedlerowi z Łodzi 5 Frankowi'- z 
Wilna.

ŁÓDZKI KLUB MOTOCYKLOWY 
podczas rozdania nagród członkom za sezon miniony, ■
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Świetna para obrońców: SoKołowsKi - Ludwiczak. Impotenda strzałowa zdekompletowanego ataku
Etekt: 5-te miejsce w Europie dzielone z Węgrami

ADAMOWSKI 
w karykaturze czeskiej.

Ząrnieszęzając bilans uczestnic- 
S ■' Pplśki: w turnieju praskim, 
7 piórą naszego specjalnego wy­

słannika red. J. Erdmana. pozwa- 
!iwy . sobie zaznaczyć, że opinia 

•' 'sportowa w kraita wyprawy tej. 
mimo wszystko, za udaną uważać 

r nie może.
Praga, 25 lutego.

.Stanowisko sprawozdawcy me 
czów polskich na turnieju o ho- 

-kejowe mistrzostwo świata jesti 
naprawdę niezwykle trudne. Zaj 

■każdym razem musimy powta-j 
rzać to samo: mieliśmy przewa­
gę (Belgja, Węgry, Szwajcaria), 
graliśmy doskonale (Czechosło­
wacja, Niemcy, USA) — a rezul­
tat cyfrowy jest więcej niż mier­
ny:

Jedino zwycięstwo (1:0 nad 
Belgią), jeden remis (1:1 z Wę­
grami), cztery porażki 0:2 z Niem 
cami, 0:1 z Czechosłowacją, 0;4 
z Ameryką i 1:3 ze Szwajcarią.

Jak z tego wybrnąć?
Na szczęście, nikogo tłoma- 

czyć ani usprawiedliwiać niepo- 
trzeba. Ci co oczekiwali wiel­
kich zwycięstw, powinni sobie 

.uprzytomnić, . że w przeddzień 
wyjazdu reprezentacji PZHL po­
ważnie zastanawiał siię nad re­
zygnacją z udziału w rozgryw-

I zdobył oczywiście Polsce uzna­
nie sposób, w jaki zostały one 
osiągnięte. Polska uważana by­
ła stale za groźnego przeciwni­
ka, żadna drużyna nie lekcewa­
żyła sobie spotkania z nami i 
spotkania z udziałem Polaków 
miały zapewnioną publiczność.

W tej samej Pradze- w której 
żywo żyje jeszcze wspomnienie 
krynickiego kalosza i antycze- 
skiej hecy, zdobyliśmy sobie ser 
ca publiczności, która prawie za 
wsze była po naszej stronie. Naj­
żywsze oklaski otrzymali nasi j 
gracze po drugiej tercji meczu 
z Amerykanami, kiedy prowa­
dząc grę otwartą, nie stracili ani 
jednej bramki, a wielokrotnie za 
grażali żującemu stale gumę w 
ustach Cosby‘emu.

Wiernem echem sympatycz­

nego nastroju publiczności -były l sposobionej dla naszej drużyny, 
głosy prasy, zarówno czeskiej,! Początkowo sprawozdawcy 
jak i niemieckiej, w większości zwracali największą uwagę na 
wypadków bardzo życzliwie u-'starych znajomych i odszukali z

Olimpjada na filmie
Olimpiadę na filmie da w nie­

długim czasie do wyświetlania 
jednemu z kin warszawskich 
wytwórnia Foxa. Będzie to pier 
wszy w Warszawie obraz, ilu­
strujący przebieg letniej Olim­
piady w większych fragmen­
tach.

Film ma ponad 800 mtr. dłu­
gości i zawiera całkowity prze­
bieg większości finałów w lek­
kiej atletyce, pożatem szereg 
momentów z pływania i wio­
ślarstwa.

Zobaczymy tam wszystkie fa 
zy walki Kusocińskiego z Iso 
Hollo w biegu na 10.000 mtr., 
zwycięstwo Walaslewiczówny 
w stunietrówce, oraz „historycz 
ne“ biegi Tolana, Tissdala i Har- 
pera.

Redakcja Przeglądu Sporto­
wego, w porozumieniu z biurem 
Fox‘a, zorganizuje w przyszłym 
tygodniu pokaz tego filmu, na 
który zaproszeni zostaną przed­
stawicieli zainteresowanych 
związków i władz sportowych.

pośród dawnej szóstki tylko Ada 
mowskiego i Stogowskiego.

Popularność tych graczy za­
częła jednak powoli blednąc. Na 
horyzoncie zabłysły nowe sła­
wy. Przedewszystkiem obrona. 
Zarówno Ludwiczak, jak i Soko 
łowski uzyskali sobie tutaj pa­
tent na zawodników extraklasy. 
Specjalnie cieszyć to musi Lud- 
wiczaka, który poraź pierwszy 
cofnięty został ze skrzydła na 
obronę i wywiązał się ze swego 
zadania tak wyśmienicie, że dr. 
Blake Watson zaproponował wy 
stawienie go do składu Europy 
przeciw Ameryce jako rezerwo­
wego obrońcę.

Wyróżnienie to powinno było 
jednak . spotkać przedewszyst­
kiem Sokołowskiego. Zresztą na 
pomysł ten wpadło pewne pismo

Szkic karjery narciarskiej słynnego narciarza czeskiego
I Za kilka dni wiadomy będzie re- 
’ zultat czwartego w tym roku spotka 

nia (Bohiuja, Innsbruck, Zakopane) 
najlepszego narciarza czeskiego Bar 
tona z Marusarzem, Łuszczkiem i 
Czechem.

Poniżej zaznajomimy Czytelników 
pokrótce z karjerą tegorocznego wi­
cemistrza F. I. S., który wytęży za­
pewne wszystkie sity, aby w Harra- 
chowie pomścić niespodziewaną po­
rażkę. poniesioną aia ziemi polskiej, 

Antonin Barton liczy sobie 
obecnie 26 lat i pochodzi z mia­
steczka Vysoke (Hochstadit) nad 
Iserą. Do narciarstwa zabrał się 
stosunkowo późno, gdyż dopiero 
odbywając służbę wojskową.

Pierwszy międzynarodowy 
start Bartona miał miejsce w Za-
kopanem, w patrolu wojskowym, 
podczas pamiętnych mistrzostw

tul mistrza arńij‘1. 'w Holmenlkollen i zajmuje z kole
Jeszcze w mundurze (1930 r.) gami 3-cie miejsce za Norwegją 

bierze udział w biegu patrolowym i Szwecją.

Baczności tu P. O. S.I
Wiełe wąilpMwości wzbudza,, sądiząc 

z lliicanycłi zapytań.' sprawa zdobywa 
ni a P. O. S. iprzez osoby, 'przechodzą­
ce z tej do tanej kategoria wiietou,

Gzy ktoś. fo:o tozac łat 33, a więic 
należąc do kategorii M-A. zdobył od- 
znekę brcazoiwa maioiższego stopnia, 
iprzy naiti-ięm-TSli Próbie, do 'której statie, 
inateżąc jniż do (kategorii! M-E (35—44 
lata), otrzymuje prawo do odznaki 
branżowej następnego stopnia, czy też 
do srebnned?

Oazy wiście do srebrnej. Przecież 
gdiylby -damy osobnik stawał, w wtie-

gaKżwrae do tej azv tamej kategorii
wieta. Zamtasit
tować regMilamta

raz ie;zcze taonen- 
podsimy prprosiu,

ijakśe roczmilki obecne (w 1933 r.) do 
jakiej kategorii należa.

A ■więc męźięzyźni urodzeni! w ła­
tach 1919-1918 naTeża do kategorii 
M-D. uroidlzeni w 1917 — 1916 do fca-
l agonii M-C, urodzeni w 1915—1914
do M-B. w 191'1—1900 do M-A. 
1899—1890 do M. E.. w 1889—1884 
M-F j w 1883 i dąwniei do M-G.

Kobiety urodzone w 1917 i 1916

w 
do

STOGOWSKI 
w 'karykaturze czeskiej.

kach i pozostaniem w kraju. 
Brak Marchewczyka i Nowaka 
osłabił nasz pierwszy atak, roz­
bił ostatecznie — drugi.
. W tych warunkach uzyskane 
wyniki są bezsprzecznie „krwa­
wym Chlebem" i cennym dorob­
kiem hokeja polskiego.

Więcej jednak niż rezultaty

podczas pamiętnych mistrzostw ufcończawcih Hat 34 do próby po- 
F I S W 192&r. On właśnie przy (raz pierwszy, uzyskiwaliby odinazn ód' 
, ■;.‘ dn zaiecia jżtakę srebrna Nie może on być po­czynił się głownie J !krzywdzony dtatego. że ze zgtosize-
2-gO miejsca przez UZ^cnow ipain^eim sie ana starcie ife zwlekał i n®e 
trasie) za Finlandczykąmi, jed­
nak wyniki strzelania zepchnęły
ich potem niżej. .

Nikt oczywiście nie mógł prze 
widzieć wtedy, iż ten niepozorny

Czwórmecz atletyczny zorgaiuizowa
la Stara warszawska. W finale roze- .
grano 21 spotkań:

W. kogucia: Soft (Świt) wygrywał 
z Waalawsfcim (Skra); w. ipiórkowa: 
Szlag (Stora) z Gogolem (Świiit): w. 
leiktoa: Pienuszyn (Etek.) z Kallinow- 
slkóm (Stora): w. półśrediniia: Zalewski 
(Bidkll z Woziwodą (Swiiit), w śred­
nia: Piaskowski (Elek.) z Syredkim 
(Skra): w. półciężka: Maliński (Skra) 
z Małeckim; w. ciężka: Malliszeiwisfci 
(Starał) ze . Zbroźfcieim (Świt.). .

W ogóDneij ipiuniktadi; _ dnużyuwwiea 
ziwyciężyła bezalpetacylnne Blelkitryicz- 
ność 9 piki przed Świtem i Skrą. Or- 
ganiizaria zawodów dobra. Sędzia p. 
Ziółkowski, '(ali.)

żołnierzyk czeski zdobędzie w 
3 lata potem tytuł mistrza Pol­
ski (Wisła), oraz, że na następ­
nych zawadach F. I. S. (Inns- 
bruck) zostanie wicemistrzem.

Przyznać trzeba, że drogę do
tych najwyższych tytułów prze­
był Barton w piorunującem tem­
pie. Jeszcze w 1928 r. skakał zu­
pełnie nieudolnie i dwukrotnie 
złamał sobie rękę. To też, gdy w 
rok potem we Francji kazano mu 
stanąć na wielkiej skoczni, jedy­
nie namowa Ottokara Nemec- 
ky‘ego skłoniła Bartona do star­
tu.

Skoczył nieźle, a ponieważ był 
pierwszym w biegu — zdobył ty-

czekał, aż przejdzie do toateigorijj sltiar- 
szej?

Podobnego rodzaju wąitiplftwościi 'wy­
raża pytanie nastepuijąee: czy ktoś, 
ikfo w wielkiu lat 35 zdobył odrazu odi- 
znakę srebrną trzeciżigo stounia, os6ą- 
gaijąc amrfuna przewidziane dlla kate- 
gorji antodiszeii. a po wznowiienLai pra­
wa do odznaki trzysta! stopteń 4, przy 
niasitęipiieini wznowleniiu otrzyma pra­
wo dó odznaki ztotell. imtao, iż tata— 
idLa jago kategorii wielkiu — właściwie 
nie jest przewidziana (będzie w tym 
momencie liczył dopiero 38 lat)?

Oczywiście talk. Na czeimby pole­
gał iprzyiwiiM iwioześmefiazeBO zdoby­
cia odznaki .wyższego stopnia za uzy 
stanie lepszych wyników. jeśliby po 
ipainu tatach trzeba było ze zdobytych- 
przewag . zrezygnować.

■Wąltipiliiwoiści ipówoidlutję nieraz samo

na 
wJeżą do tategonii K-C.. urodzone 

..1915. i' 1914 do K-B. w 1913 do 1904

Mistrzostwo Czechosłowacji 
zdobywa poraź pierwszy jako cy­
wil, w 1931-ym roku, a w mie­
siąc potem, jak wspominaliśmy, 
tytuł mistrza Polski w Wiśle.

Teraz już Antonin Barton sta­
je się głośny -w całej Europie, a 
że sława ta nie jest pustą rekla­
mą, dowodzą jego wyniki olimpij 

, skie: 6-ty w kombinacji, 10-ty w 
biegu 50 kim.—i tu i tam świetny 
narciarz czeski zajmuje pierwsze 
miejsce wśród, reprezentantów 
t. zw. Europy Środkowej, tuż ża 
królami nart, Norwegami, Szwe­
dami, c.zy Finlandczykami, kil­
ku z nich zostawiając mawet poza 
sobą.

Najsłabszym punktem talentu

do K-A. w 19.03 — 1894 do K-D, w 
1893 — 18E4 do K-E. w 1883 i daw­
niej do K-F.

KTO WYRABIA ZNACZKI P. O. S.
Ze względu na to. że poszczegótai 

sprzedawcy P. O. S. pobierają za nie

Bartona'' są skoki,' które tak nie­
fortunnie zaczął od łamania rąk.

Rewia bokserów Śląska
Tegoroćżne pięściarskie mistrzostwa 

bkrigowe Śląska trudno nazwać fak­
tycznym przeglądem najlepszych sił.

Przedewszystkiem szereg klubów, 
które w codziennem życiu pięśoiarskiem 
odgrywają dość poczesną rolę, wogóle 
«awodnitaiw swoich nie zgłosiło. Tutalj 
wymienić trzeba AKB Siemianowice. 

■Stadion Królewska Huta i specjalnie 
Sławie z Rudy, która tak znaczny siuk 
ces odniosła w spotkaniu z poznańską 
Wartą. Dziwić się też należy tym za­
wodnikom. którzy mimo zgłoszenia i 
zupełnie wyraźnych szans w ringu się 
nie stawili. Najgorsze świadectwo wy­
stawili sobie jednak ci, którzy z powo­
dy nieprzepisowej wagi nie zostali do­
puszczeni do walk.

Wąjki eliminacyjne odbyły się w po- 
niędzialek i we wtorek i wykazały rze 
czywijście wysoki poziom oraz naogol 
wyrównaną kląsę.

Wyniki techniczne były następujące: 
wagą muszą: Moczko (Pol. K. S.) zwy­
cięża Jąrząbka (I. K. B. Świętoęhlowi- 
cę) na punkty. Również Nowakowski 
(Pol. K. Ś.) zwycięża na punkty Pawli­
cę (B. ,K .S. 29 Bogucice).

Wąg? kogucią: Cichy (Pol. K. S.) 
główny faworyt tęj wagi nie stawił się 
w'ringu. Krawczyk (I. K. B. Swnęto- 
cftpwice) stoczy! bąrdzo piękną i za­
ciętą wąlkę z Abrahamem (B. K. S. 29 
Bflguęiee) i zwyciężył na tafty.

Waga.piórkowa: Kasiński (Pol. K. S. 
Sasnwiiee) zwycięża Leszęzynę (Pol. 
K. S.) przez k. o. w 2-ej rundzie, Lap- 
ger'(C6 Mysłowice) — Dytawuciza 
(B. K. S. 29 Bogucice) na ipwifcity.

W tej wadze zabrakło w ringu najlep 
szych, minio że zgłoszeni byli Matu'.7.- 
cżvk. Makosz. Bednorz. Nebel

Waga lekka: Milic (B. K. S. 29) zwy 
ciężą mimo zranionego oka na punkty 
Kulesę (06 Mysłowice), Zaćhlod (Pol. 
K. S.) musiał dużo sil wydać, żeby u?y 
skać zwycięstwo na punkty nad dobrze 
zapowiadającym się Koloszkiem (Sokół 
Rybnik), Plucik (I. K. B. Świętochło­
wice) zwycięża przez techn. k. o. w 1-ej 
rundzie Kernera (Pol. K. S.).

Waga pótśrednia: Kabut (Sokoł Ryb­
nik) wypunktował Buchalika (Pol. K. 
S.)t który odznaczał sie znaczną wy-

wygórowane ceny.
■ności, siprówadzać 
szej itaścii wprost 
podaj emy potóżej.

Upoważnione do

należy, o ile moż-
odznaki w 

z wytwórni,

wyrobu P.

więlk- 
fatóre

O. S.
są przez PańsfJwwy Urząd W. F. i 
P. W. nastepuiiącę firmy i tetytócje:

Adam Naigaflsta Warszawa. Błeiań- 
®ta 16. Stołecany Komitet WF j PW 
bac Teatralny, Komfearjat Rządiu. Jani 
Kmedller, Nowy Świat 45, Bracia 
SatatWer. Natewlki 43. Stanisław Rei- 
siinig. Niecała 1. Stefan Dołowisikij, Mar 
sźaltawska 20. „Ezef“ Nowolipki 34, 
.a poza Warszawa: «Goi!imet“ Sosno­
wiec Przejazd . 3, Bronisław Grabski, 
Łódź. Zatallna 59-61. AUlfred Dytber- 
neir. Łódź. Pjotirtaw>sta 112.

Echa zawodów Przemyślu
Zarząd Polskiego Związku Lekkp- 

alWetyażnego nadesłali" nam., pismo, w 
którem stwierdza na zasadzie opinii 
swego specjalnego delegata, że I Zimo 
we Lekkoatletyczne Mistrzostwa Pol­
ski, odbyte w dniu 5.II r. b. w Prze­
myślu zaliczyć należy do imprez w zu­
pełności . udanych. Hala przemyska 
wg. opiniji P. Z. L. A. okazała się, ipo 
'przeprowadzaniu badań na końcu roku 
ub. nadodpowiednlejszą w Polsce. Cho­
ciaż zawody to, przed ich odbyciem u-

ważał za eksperyment, obecnie, z ca­
lem zadowoleniem stwierdza, że uda­
ły się one najzupełniej.

P.Z.L.A. zamierza organizować mi­
strzostwa zimowe Poilsiki co roku, przy 
cizeim na rok przyszły, obok hal'1 prze 
myskdej, brane są pod uwagę również 
hala w Poznaniu, hala we Lwowie, ha 
!ą CIWF na Bielanach, o iłe planowane 
uzupełnienia inwestycyjne do tego cza 
su zostaną 'przeprowadzone.

Mimo to, gdy nota biegową daje 
mu możliwość triumfu w kombi­
nacji, — w skokach nie zawodzi 
niemal nigdy. Potrafi opanować 
zawsze swe nerwy i skoczyć pe­
wnie tyle, aby ulokować się na 
czele konkurencji biegu złożo­
nego.

Rywalizacja Bartona z Cze­
chem Br., a potem Marusarzem 
St, względnie Łuszczkiem, trwa 
właściwie od dwu lat i przyznać 
trzeba, że dopiero ostatnio w Za 
kopanem dwaj Polacy pokonali 
go zdecydowanie.

Tern większe zaciekawienie bu 
dzi „rewanż" w Harrachowie 
(3—5 marca), gdzie . Bartonowi 
pomocni będą tym razem Simu- 
nek (komb.) i Nowak (biegi). Po 
nieważ zaś do mistrzostw Cze­
chosłowacji zgłosili się również 
Niemcy z Fischerem i Mullerem 
na czele — rola naszych narcia­
rzy nie będzie łatwa.

czeskie (•,Express") i jako naj­
lepszych obrońców Europy wy­
mieniło tylko Dorazila (Czecho­
słowacja) i Sokołowskiego (Pol­
ska). To samo pismo wymienia 
wśród graczy do rezerwowego 
ataku Europy Wołkowskiego.

W ten sposób ci trzej gracze 
polscy wysunęli się zdecydowa­
nie na czoło naszego zespołu, 
przygaszając sławę Stogowskie 
go, który za to cieszy się wybit­
ną popularnością wśród publicz­
ności.

Pewną pociechą przy niezbvt 
zadowalających wynikach (w 
szczególności mecz z Madziara­
mi powinien był być wygrany, 
a ze Szwajcarami — conajmniej 
nierozegrany), musi być ocena 
fachowców, którzy nie dopatru­
jąc się u naszych określonego 
stylu, ani nie chwaląc piękna gry, 
stwierdzają jednak wybitną sku 
teczność obrony i obecność obie 
cujących graczy w napadzie ,pf?y 
je d n o c zesneF i eh i mpóten ć ji s t r za 
łowej.

Tylko tej wadzie zawdzięcza­
my 5-te miejsce w mistrzostwie 
Europy (dzielone wespół z Wę­
grami). Nie jest to wiele, ale 
też nie jest to mało jak na. dru­
żynę, skazaną zgóry na strace­
nie.

jan Erdman.

Rafał Szereszewskl. znany bankier 
■warszawski. wybrany został prezesem 
Warezawiskiego Okręgowego Związku 
Ping - Poingowego.

Jelski, znany obrońca Polonii war­
szawskiej bawi obecnie na studiach w 
Brukseli i podpisał zgłoszenie do Uliion 
St. Gilloise, który to klub prowadzi 
obecnie w mistrzostwie Belgii.

Znany kolarz łódzki Henryk Neszper 
padł ofiarą nieszczęśliwego wypadku, 
który zakończył się jego śmiercią. Ja- 
dąc motocyklem zderzył się z samo­
chodem i mimo natychmiastowej opera- , 
cji umarł na zakażenie krwi.

Bokser Polonii Zbierski powraca na 
stałe do swego rodzinnego miasta Po 
znania.

Nowiny z całego kraju

-:)*(

trzymaiością. . ,
Waga średnia: Kowo! (Poi. K. S.) 

zdobył niezbyt przekonywujące zwy­
cięstwo na punkty nad Piechą (I. K. B. 
Świętochłowice), Wieczorek (Pol. K. S.) 
wypunktował Bielskiego (06 Mysłowi­
ce). , , ■

W półfinałach spotkali się: wagą lek­
ka: Zachlod (Pol. K. S.) walczył tym 
razem bardzo dobrze i zwyciężył za­
służenie i wysoko na punkty Plucika 
(l. K. B. Świętochłowice), Milic (B. K. 
S. 29 Bogucice) zyskał dopiero w 2-em 
starciu przewagę nad Bielskim II (06 
Mysłowice) i zwyciężył wyraźnie.

Waga, półśrednia: Gburski (Pol. K. 
S.) zapewnił sobie w 1-ej rundzie dużą 
przewagę, której Banach (Pol. Sosno­
wiec) mimo bardzo ambitnych i ofiar­
nych wysiłków’ nie zdążył wyrównać.

Do finału zakwalifikowały się żąłem 
w kolejności w’ag następujące, pary: 
Moczko — Nowakowski, Krawczyk —, 
Nąwa, Kasiński — Langer, Zaahlod — 
Milic, Gburski —• Kabut, Wieczorek — 
Kowol, Pełka — Wrązidlo. 1

W wadze ciężkiej przypadnie Wocce 
tytuł bez walki, gdyż zgłoszeni zawod­
nicy woleli nie stawić sie w ringu.

Walki finałowe odbędą s.ie 15-go mar 
*.ca b. r. w Katowicach

Janusz Kttsocłńskl wydał drtulkitem 
swióO ipiąlmłęitaiita P- t. „Oid palanta do 
OMmpjądy" opatrzony przedmową 
pre?«sa P. Z. L. A. taż. Wacława 
Zmijdowslkiiego.

Kjsiiąiżlta obejmuje kittaseit staranie i 
zawiera oipfe tarióry siporltówiej ma- 
sizego mUsllirza oHliimiplfefciego.

Dla Kusocltlsklego wipływaiją stole 
nowe zaproszenia na zawody, zaigrami 
oą. Kalendarzyk tych proWkitiów przed 
stawia się mastęipuliaco: marzec — 
bieg inaiprzelaij w Bujdaipesizcie, 7.5 — 
zawody w MedMatvie. taniec maila— 
zawody w Warszawie z udziałem za- 
wodintaw niemieękiich. 18 6 — zawo­
dy w Berlinie. 21.6 — zawody w Dii 
Biellldorfie. 25.6 —"zawody w Awtiwer- 
pw, 2.7 ■ mfeitirzostiwa An«W, 16.7 —
zawody w Amsterdamie. 21—23.7 — 
zawody w SztoklioCmie.

Kalendarzyk spotkań międzypańst­
wowych potefcieti ■ reiprezentiadłi tekta- 
ajfijęitiycwnej przedisitawfa się nastęipują 
co: 5.6 — mecz z BelWJa w Warsza­
wę, 25.6 — start drużyny potefciei na 
siedmiomeczu w Anltiwenp®. 13.8 — 
mecz' z ĄiWą, 2 i 3.9 — mecz z Cze 
óhoi’łowiaici'a. w Wamszawiie, 10.9 — 
mecz z Węgrami. Miejsca, rozegrania 
meczów, z Austria i Węgrami będą 
ustalane w późniejszym czasie.

OHcJalnem otwarciem sezonu lekko­
atletycznego będzie Waz namoM o

mistreosflwio Pdlisfci w dn. 23 fowłeltara. 
Trenrtaigii biegów traprzełaj zac®ną sii« 
w otstatimch dniadli marca.

W sprawie zmiany regulaminu ple» 
clobolu kobiecego PZLA z/woócail s>ię 
do wt&zysMkich kobiecych feredaiayj «I 
graaifcztnyah oraz do Mtedzynarodo- 
węij Federacji- Sportów Kobiecych. 
Winiioselk polski prosa 6’ wprowadze­
nie międzyaiarodowego pieciobaiai w-s 
dług paWiego systemu. Pięciobój ten 
obejmowałby slkok wwyż. nzut oszcze 
pem, bieg 60 m. rzut dyskiem i bieg 
na 200 tr. Sprawa ta bedizłe -prżypu- 
szczaWe rozpatrywana na pasłedze- 
nilu komisji technicznej miedżywarodo 
wej federacji w dniu 13 kwietoia.

Minima dla tekkoatletek ustalili za­
rząd PZLA. w ziwia®|ou z prziygotoiwa 
iiiami do startu drużyny polskiej na 
IV Kobiecych Igrzyskach w Londynie. 
Zawodlntezta które wioiaau rota: bież, 
osiągną poniższe mintaa. będą miały 
prawo udziału w obozie trenioigO 
wym na początku . rota przyszłego. 
Igrzyska w Londynie odbędą się .w 
liipcu r. 1934.
/ Lista minimów jest następująca: 60 
ii — 7.8. 100 m — 12A 200 m —26,2, 
tOO m — 2:25, 80 m plotki — 12„5. 
«kok wdał — 530. skok wwyż — ISO, 
kula — 11.70, dysk — 37 m. oszczep 
— 36.50 ni, tróibóii — 1'80 pkt

Dnia 26-go lutego b- r. rozegrane zo 
stały na stadionie zianowym w Zako­
panem wielkie doroczne zawody spor­
tów motorowych.

W zawodach tych wyróżnił się 
świetny zawodnik. krakowski; Gembaia, 
który odniósł na motocyklu Norton 
wspaniały sulkees, przebywając 7.500 
mtr. w 6.08,4 (szybkość 56.6 km/godz.) 
i zajmując w kategorii ' wyścigowej 
pierwsze miejsce, 2-gi Ripper; 3) Wroń 
ski. W biegach zwycięzców na moto­
cyklach zwyciężył znów Gembaia na 
Nortonie, przebywając 12 kim. w cza­
sie 8:27 (szybkość 70:8 km godzi).

Qba te wyniki są doskonałe, zważyw 
szy na ciężkie ' warunki terenowe i 
świadczą o wartości motocykla Nor­
ton, jako też o dobrej formie Gembali, 
któremu przepowiadamy wielką przy­
szłość.

Mistrzostwo poznańskiego okręgu 
w ciężkiej atletyce zdobył KI. Atl. im, 
Sztekkera. W ogólnej klasyftkaoji fi­
nału w podnoszeniu ciężarów,: Sitek- 
ker uzystał 1270 kg. Zbyszko 1221' kg.;‘ 
W finale zapasów Sztekker pokonał 
HGP lil:10 biot. - " 1 .

W n!edziele Sztekker walczy w Po 
znaniu z zespołem Wrocławia, który' 
przyjeżdża w bardzo .silnym składzie,

LechJa pokonała Hasmonee w me­
czu bokserskim we Lwowie w sto- 
suuku 9:7. Wyniki poszczególne, były! 
następujące:' Holowacz nokautuje w 
III rundzie Thura, Schirak remisuje! 
z Ciochein. Schirak II nokautuje Po- 
iwkwę, Strauss wygrywa na punkty z: 
Patrajem, Kaczmar zdobywa punkty 
walkoverem. Latoska zwycięża za 
puinkty Friedmana. ' Wurm wvirrvwa

na punkty z Driksem, Gross wygry­
wa przez walkover. (o)

Czuwa] zremisował w meczach ho­
kejowych ó mistrzostwo kł. B z Po­
gonią II 1:1 I LTŁ 1:1.

IT Krynicy Krynickie T. H. pokonam 
ło Makabl (Kraków) 1:0.

W Krzemieńcu odbyły się ogółuo- 
wolyńskie mfetezositwia namciar^kie, do 
których sitantowato ogółem 72 zawod­
ników.

W Ixegu na 15 kim. ©terwt&ze mied- 
sce zajął Wiśniewski (KTN Lwów) — 
52:21 sek • 2) Teissena (KTN) 53:11 
sdŁ. 3) Głodlkiewtez (jWlsła Kłaków 
53:28 sek.
_ W konkuirsie skoków zsvycieżył 
Lantasz (Lwów) 24 mtr. 3) Teilssere 
—3) Głodfa

Po®a końkiruśem Gtodktiewicz usta- 
inowiiił rekord skoczni, mając wynik — 
33 mlir,

Wielka koncentracja narciarska z te 
reniu O.K. UL odbędzie się w Grod­
nie li j 12 marca. Z Wilna w wiedzie 
lę wyrusza zespół narciarski pod kie 
rowniotem tat. Z. Ostrowskiego; po­
nadto wybiera się sporo narciarzy ta 
leją; sitartować ona będą w Grodnie 
w zorganiiaipwaiiych zawcdaoh.

yPalne j Zgromadzenie Krakowskiego 
Okr. Związku Kolarskiego wybrało na­
stępujący zarząd.: prezes kpL Tyszow- 
njcki, członkowie zarządu: . red, Al. 
Ghocznęr, radca Jaworski, Droździe- 
wicz,. Kanpała, Nadrsatz. Fjjał. Szcze­
panik i Sotnicki,

Adres Wisły (Kraków) został zmie­
niony i brzmi następująco: Bronisław 
Kalata, ul. Senatorska 1.
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W MUNDURZE Z KLINGĄ W RĘKU
Mistrzostwa szermiercze arm]l we Lwowie. Olbrzymia rewja talentów. Nikłe zainteresowanie widzów

Organizację tegorocznych mi­
strzostw wojskowych pow-.erzono 
ośrodkowi lwowskiemu, Godna u- 
znania myśl wyjścia poza Warsza­
wę w drodze do realizacji zgubiła 
majważniiejszy cel — propagandę. 
Napróżno szukaliśmy w prasie 
lwowskiej wzmianek o zjeździe e- 
kty szermierzy polskich. To też 
mimo sprawnej organizacji, minio 
szaty zewnętrznej godnej turnieju 
ma europejską miarę, mimo imponu­
jącej 'liczby około 80-u zawodni­
ków, —• publóczno-ść stawiła się w 
liczbie o wiele mniejszej niż na 
przeciętnych zawodach warszaw­
skiej klasy B. Jak ma miasto, które 
szczyci się zapoczątkowaniem po­
wojennej szermierki polskiej — re- 
zuiltat nieszczególny.

A przecież było na co popatrzeć.' 
Trzydniowy turniej dzi.ęki umiejęt­
nemu podziałowi na klasy i grupy

przebłyski drugiego zamiaru.— o- 
to charakterystyczne rysy turnie­
ju szpadowego.

Zewnętrzne sztuczki i efekty sto­
sowane przez faworyta turnieju 
fechmistrza Tarandę nie zdołały po 
kryć ubóstwa treści, to też zajęcie
V-go miejsca 'w finale było słuszną 
karą za rozmienianie na drobne is­
totnie wielkiego talentu. Jedynym 
zawodnikiem w grupie podofice­
rów klasy I-szej, który miał ini­
cjatywę i odważał się na dobre w 
tempie akcje ofenzywne był wach­
mistrz Grzegorek (C. W. K.). Jemu 
też należało się moralnie mistrzo­
stwo w szpadzie. Jeżeli stało się 
inaczej, to nie bez pewnej winy 
jury, zresztą przemęczonego 5 go- 
dizit trwającym finałem.

Mijstrz w szpadzie fechm. Pie­
czyński (DOK VI) pracuje podo­
bnie jak Friedrich, to znaczy wy­
czekując inicjatywy przeciwnika.

rodziła się z pięcioboju, nowocze­
snego, t j. konkurencji, gdzie sta' 
rym polskim zwyczajem tylko 
część zadań wykonuje się na dob­
rym poziomie. Do tej części, nie­
stety. nigdy prawie nie zalicza się 
szermierki. Innem! słowy, wystar­
cza tutaj domorosła improwizacja

zamiast pracy stanowiącej conditio 
sine quą non "szermierki wogólę.

O wiele lepiej wypadła szpada 
oficerów klasy I-ej, gdzie Koprow­
ski i Kuźnicki reprezentowali ruty­
nę groźną niekiedy i dla ekstrakla­
sy. Dobry dawniej Fryszczyn ze­
psuł sobie postawę, nadto uszty­

25»lecie „Nemzeti Sport" 
Srebrne gody naflepśzego z dzienników 

fachowych w Europie

Ten»
czSu^prawtania szy od zdecydowanych i odważ-
ciSZ 2y też rutyny nabytej1"^ akcvi Grześka. III miejsce 
na iplanszach międzynarodowych.

Interesujący przegląd ^koronowa 
Jo wydż.eieinie osobnej, grupy „O* 
limpiiljslkiej". która raz jeszcze po­
twierdziła swe prawa do reprezen- 
towaniia. barw państwowych zagra

■nych akcyj Grzegonka, III miejsce 
przypadto feclhm. Radkemu (C. W. 
S. Warszawa), tym razem o wiele 
bardziej opanowanemu niż na mi­

nicą. Niebezpieczny ten ekspery­
ment, dobry na jeden raiz, nie po­
winien mieć miejsca w przyszłości. 
Nie zobaczymy zresztą podobnego 
podziału na mistrzostwach’ związ­
kowych. Dążeniem P. Zw. Szerm. 
Sjest nie tworzenie zawsze Skrom­
nego liczebnie zastępu superasów, 
lecz przeciwni e powiększanie klasy 
^A" do możliwie osiągalnych gra-

sitrzostwaćh OK I w Warszawie. 
Z pozostałych zawodników należy 
wyróżnić krakowskiego instruktora 
Jakubowskiego, na którego obecna 
praca w C. I. W. F. wpływa jak- 
najlepiej. Duży zasób niewydóby- 
tych jeszcze wartości daje się zau­
ważyć w pracy Bera (C. I. W. F.).

W szpadzie Ii-ej klasy z wyjąt­
kiem zdobywcy Ii-go miejsca lwów 
Skiego instruktora Kubiaka, trium­
fowali frekwentanci C. I. W. F. 
Najwięcej podobał się Zawora (ę. 
I. W. F.), który rozporządza do- 
skonałemi warunkami i miękością 
ruchów, czem zresztą przypomina 
swoich mistrzów: por. Laskowskie 
go i pluit. Tarandę.

Szpada oficerów Ii-ej klasy na-

nic. TyClko takie ujęcie zagadnienia 
może nam dać liczbę zawodników, 
iprzy której trzeba Sie bedzie prze­
bijać do finału poprzez ciężkie wal­
ki eliminacyj, ćwierć- i półfinałów, 
a -wilec w warunkach odpowiada­
jących turniejom zagranicznym. Za 
wody, w których startuje 6 uczest- 
mików, jak to miało miejsce z eks­
traklasą we LwoWle, nie dają za- 
v;odn'ikowi d0 w%ia
tnonej I-ei ktassi. wyrażający się w, w ii;lC2,hj!e 13 osób. Są to prze 
zdobytych miejscach 1 nagrodacn, । w-ąian-ie zawodu cy. którzy w nainciair- 
jest tylko pozorny: faktycznie -tra- stwle są dość dobrze zaawamisowiainl1,

Wilenskie władze narciarskie w po 
rozumieniu z . mltoidlzieża akademicką, 
zongaimizowally dzleislęciodmioiwy kurs 
naraiarislkii dla siMdientóiw przybyłych

Brasa sipoirtowa zaowa już oboho 
dzić srebrnie gody. Powołana do ży- 
c’a — jako konieczność — iprzez roz­
wijający się coraz bardziej żywioło­
wo nuich odrodzenia fizyicznegoi, ipo- 
wisitawafa naiiczęśaiej tam, gdzie życie 
ito naObiuijiniieii puteowaJto i tam też o- 
siągnięła. naijwyżsee stoprole rozwoju».

Tatóe dzietólki jalk FAuto (Paryż), 
Slpomt (Zurych), La Gazetita dęło 
Spont (Medijalam), Siporiiiiinig Life (Lotti- 
dyn) oiesizią się zasłużoną sławią na 
caliyim śwtoie, a poziomem i bogac- 
itiwem iinfonmacyj wybijają sie na czo 
to nawet wdeSIkCch codziennych wy- 
daiwintotw politycznych.

Zdalje się jednak, że prawdziwą iper 
łą w wymienianiem dobo rowem towa 
rzyisiflwiie jest dzfcnnilk węiglierslkii „Nem 
zet’. Spant", wychodzący pięć razy na 
tydzień w Budapeszcie, ttotióiry 15 mar 
ca obchodzi jiulbilleulsiz 25-ilieiaia istnle- 
nia. Wilaścilwiie jesit to nawet trzydzie 
sitolecie, gdyż pierwszy numer tego 
dziennika wyszedł 15.3 1903, zawie­
rucha wiońenna spowodowała jednalk 
ipięictoiletoa przerwę w wydawanfiiu 
pisma.

Nemzeti Slpotrt może służyć za 
wzór pisma sportowego. Obszerne ko 
resipondencije z cailego świata są źró- 
dtam iinfanmacyj dta całej sportowej 
prasy euroipetislkM. Wtollkiie wydarze­
nia zagraniczne są referowane nie­

ziwleinniie doktactaie zajwmoicą obszer­
nych tietef anagramów (po kilkaset 
wierszy). Doskanatiy poziom karyka­
tur (z których część zoimiieisizKwainiy na 
naszych tomach) i Siiuisitiracyi uauipet- 
ńliaiją -ten -wielki katajdoskop spaniu 
świiatoweko.

Szczytem jednak sprawności dzien- 
niikarsfciej była Oltopijaidia w Los An­
geles. Trzech specjalnych wystonm- 
ikóiw wyjechało do Amerykli; dwu ba 
iwMo w Los Angetes, trzeci- w Noiwiym 
Yorfku>, gdzie przejmowali toh obszenne 
(po 2000 wierszy dziennie) sprawo­
zdania, wywiady, impresje, .i przete- 
lefonowywał je do Budapesztu. Sam 
koszt, tramemsytj 'kablowych i radio-, 
wych wyinitósł 5000 dolarów (45.000 
»L). To też ipod wżględiem serwisu o- 
HlmipiEskiego Nem zefir Sport pobił wszy 
sikiie rekordy Europy. Naczelniym ■ re­
daktorem Netnzeii jesit dr. Vardas, vi- 
ceiprezes międzynarodowego Związku 
Dziennikarzy Sportowych.

W dmiiiu cennego jubiUeuszu zasyła­
my naszemu pobnatymiczemu organo­
wi serdecznie życzenia dalszej owoc­
nej pracy i wfrzymaniia wysoktej 'liniji. 
Jednocześnie pod adresem naszej pra­
sy (i swoim własnym) śOemy ciche 
marzenia, abyśmy .kiedyś osiągnęii 
ten sam poziom, który dziś reprezen­
tuje „król euiropejskielj prasy sporto­
wej".

wnia rękę w sposób rażący ,i da­
jący dobre tempo przeciwnikom. 
Ppor. Tychy to materjał wysokiej 
wartości, choć zupełnie jeszcze sur; 
rowy. - .

Największy brak treningu w^gzpa 
dzie. obok efektownej formy m- 
wnętrznej wykazała grupa ekstra­
klasy. Bezapelacyjne zwycięstwa- 
Małłyski, który nie poczynił zre­
sztą specjalnych postępów, świad­
czą najlepiej o wyższości rzetelnej 
pracy nad efektowną ■ improwiza­
cją. Sensacją tej części turnieju by­
ły porażki 100-procehtowego fawo­
ryta por. Laskowskiego.. „Dobre 
wrażenie", jakie zrobiła w szpadzie 
cała grupa olimpijska nie wystar­
czy prawdopodobnie na Czechów', 
a tembardziej na 'mistrzostwa Eu­
ropy. Trzeba będzie trochę popra­
cować.

Szabla podoficerów I-ej klasy 
przyniosła nowe triumfy. Pieczyń­
skiemu i Grzegprkowi. Tu rozum 
pozornie mało ruchliwego Pieczyń­
skiego wziął górę nad zapałem bo­
jowym Grzegorka. błyskotliwą te­
chniką nieco nerwowego Buczaka, 
tudzież rutyną Radkego, i Skroba­
ły. Robota Tarandy przypomina je 
go styl szpadowy: mnóstwo efek- 
oków i nadużywania wysokiej 
sprawności fizycznej. Wprowadze­
nie tego utalentowanego szermie­
rza na poważniejsze drogi pracy 
skupionej i przemyślanej zdaje się 
być palącą koniecznością.

W klasie Ii-ej górowali zdecy­
dowanie wychowankowie C. I. W. 
F., wykazując jednak zawiele wy­
muszenia i sztywności w postawie? 
co zwłaszcza uderza u Konopki i 
Goduli. I-e miejsce przypadio za­
służenie obdarzonemu dużą wolą 
zwycięstwa Bergielowi (C, I. W. 
F.). Z innych wyróżniał się dobrem 
tempem niepozorny Więcek (DOK 
X).

II klasa oficerska miała spoiłom
nierówny. Obok dobrego tempa u- • 
talentowanego por. Gajewskiego, 
czy poprawnej formy ■ sympatycz­
nego ppor. Kimietowicza •— nad­
miar polujących na ,?mankietiki‘\ w 
czem celują zazwyczaj zwolennicy 
domowego wykształcenia, w szer­
mierce. Większość zawodników ro 
biła wrażenie zawcześnie postawie 
nych na planszy, co zwłaszcza ii- 
zewnętrzniało się 'w słabej posta­
wie, dziwnie rażącej u' młodych, i., 
przeważnie dorodnych oficerów.

Dobrze zaprezentowała się I-a 
klasa oficerska. Tytuł mistrza przy 
padł sympatycznemu i inteligent- 
nemu szermierzowi nor. Klebano* 
wi z Krakowa. 11-e miejsce wyrą­
bał sob.e i to jak zwykle z niepo- 
trzebnym dodatkiem Siły fizycznej 
por. Dr. Amałowlcz (C. W. S.). 
Ill-im był Klaczyński, duży talent, 
marnujący się i manjerujący gdzieś , 
w Suwałkach. Na Tychym znać 
tuż dodatni wpływ pracy fechmi- 
strza Szombathely‘ego. Duże zidól- . 
ności, dobre wyczucie tempa, przy­
tomność umysłu ł opanowanie ce­
chują pracę ppor. Serafina. Bardzo 
słabo wypadł Górski, dzisiaj cień - 
już tyliko dawnego utalentowanego’.' 
i skromnego szermierza. .

Sensacją turnieju było, wyelimi­
nowanie w przedibojach por. Kuź- 
nickiego.. Tak to bywa, kiedy za­
wodnik. żrzekłszy się dobrowolnie ’ 
udziału w ekstraklasie, spieszy snę-' • 
zanadto z „wykończeniem44 niedo­
cenianych zawodników klasy I^ej; "

A radziliśmy, aby nie wchodzić-, 
w obce i nie umiejące uszanować ■ 
zasłużonego nazwiska środowisko! :'

Okrasą turnieju i to już nie zbh- ■’ 
gowana w formie był występ gru­
py „olimpijskiej". Ogromne wyró-. 
wnanie tej grupy sprawiło, że wy­
niki mieszały się przedziwnie: np. ’ 
Laskowski Ulega 4:5 Zabielskiema,- • 
poczerń bije gładko 5:0 Dobrowo’- •

ci ona ważniejszą od turniejowych 
dekoracyj sposobność zmierzeuia 
ślę z szermierzami o wysokim po­
ziomie. Harmonię, zdaniem mojem, 
należy osiągnąć nie przez szkodli­
wy podział, lecz przez odpowied­
nie zmiany w organizacji turnie- 
(ów względnie w rozdziale nagród.

Przechodząc do. oceny poziomu 
pracy zawodników przędewszyst-, 
kiem stwierdzić muszę ogromne po 
stępy podoficerów-instruktorów w 
szpadzie oraz ogólne zbliżenie ich 
.¾. s-sobu wafiki do stylu właściwe­
go ^zybitnym amatorom. Dawny 
szablonowy, wyłącznie na technice 
oparty styl fechmżstrzów ustępuje 
z każdym turniejem miejsca robo­
cie „z głową". Dlatego też wyróż­
niali się tu bardziej instruktorzy 
pracujący od lat samodzielnie, niż 
niecę skrępowani’ ramami sżkoilne- 
mi fechmistrze C. I. W. F.

Mimo widocznej poprawy po­
ziom szipady wciąż jeszcze nie do­
równywa robocie szablowej. Czy­
hanie na błędy przeciwnika, ubó- 
siwo akcyj ofenzywnych. rzadkie

stwiie są dość dobrze zaawansowani1.
to też oa zakończenie tego kursu za- 
po-anawczo - towarzyskiego odbęldą 
się zapewne w Wliliinie zawody pomię
dzy wffimaiminaimi a

Kwis iprowaidtony 
torów PZN.

Czołowy piłkarz
>napasto?k 7 p. o.

Łotyszami.
jest ipirzez instoulk

Chełma świetny
Leg. Wolańczyk

PUSTELNIK, STRUGA 
najbliższe, najwygodniejsze, wycieczki dla sportu zimowego. 

DOSKONALE TERENY NARCIARSKIE 
Dojazd tramwajem Nr. 18 do st. Praga Stalowa Kolei Doj. Marec- 
kiej, skąd pociągi odchodzą o godz. 8.40, 11.25. W razie potrzeby 

uruchomiony będzie pociąg dodatkowy o godz. 10-ej.
Powrót na st. Praga o godz. 13.30, 16.05, 17.40.

praenóósł s:e do Lwowa ma wetery- 
inarie i otnzymał zwoitiiienie dla Pojk>- 

nna w kitóreu ma ©ra-ć. na- lew.vm łącz- . 
ńku. '■ ‘

W Krynicy. KTH poW Śliąislkfe TŁ» 
w stosuinkiu 3:0. Bramki sltirze® No- 
wafa. Burda i Prorok. Sedlzloiwał p. 
Kulej.

Grodno. Na zawodach narciarskich 
przy uidizfiate 60 stairtiująciyclhi, beg 12 ■ 
kto wy@raił Jurow-lkii (Creisovla). 2) 
Znamierowiilkl; 9 kita juatoirólw: 1) Za 
bo&fcfci, 8 kim pań: 1) Bidaljewiówina, 
5 kim młodzików: 1) Żaiwiriastewiilczóiw 
na, 15 Mm sentorów: 1) Emeryk.

Nowy Targ. W zawód ach narciar- 
slkich o mistrzostwo Malkalbli. trliumfo- 
<w>aC'i: 12 kim: 1) Silber 53,-51. 2-) Kan- 
negilser 54,32. 9 Ikillm jumforólw: 1) Ga- 
dcl 55.,44 : 8 kflm pań: Hammerschlalg 
1:03.16, 4 kfim mtodfków Henisi 32,57; 
sztaiśetie 4x8 kim. o mśsitrzouiiwo Nowe 
>go Targu, wygrał Solkólf 2:17 19; 2) 
Sokół II 2:3220: 3) Podhale 2:35.35.

. le łami]

PL
1 ASPIRINAJ©
Do nabycia wa wszystkich aptekach.’)

SŁUCHAJ RAD JA!
Białe zęby: ChlorÓclont •
Pasta do zębów, używana przez miljony ludzi na 
całym świecie. Pierwszorzędna w działaniu, osz­

czędna w użyciu.

Mistrzostwa lekkoatletyczne Pomo­
rza w hali krytej przyniosły wyniiki 
następujące: panie — 30, 500 mtr., 
skoiki wdał Bauungartówna 4,8, 1:53,5, 
203 i 403, wwyż Zakrzewska 124, ku­
la Kierniikówna 877. Panowie: 30 mitr. 
Zimeoki 4,1, 1500 unibr. Szuter 5:14,1. 
3x800 mtr. Sokół 7:57,6. wdał Zimecki 
622, wwyż. Kutedci 157. trójskok Zi- 
mecki 12.08, kula Pawlewski 11.97.

W meczu hokeja w Bydgoszczy Po? 
lonia pokonała Stellę (Gniezno) 2:1. '■

Na zawodach pływackich w krytym 
basenie w Grudziądzu wyniki były 
następujące: 50 i 100 mtr. Butlowski 

135 i 1:20,6, 50 i 100 mta st. klas. Kon- 
tny; 43 sefc i 1:32,4, 5x20 do w. ■— S<> 
kół 1:Q9, 3x20-.^ ztr).-~ Sokół; 44 sęki

■’ - 'A W meęźu; boksersklm. Astorła i (Byób 
;; gośzcz) żfemiśówałą, z uczniami szko­

ły 'pilotów. -Wyniki:- Dorsż (S) bije 
Koweła; Ziółkowski nokautuje Szpion- 
ka, Karasek, (A), nokautuje Sawcżukaii, 
Amacher' (A) Remisuje ze Skowroń- 

, skim, Mazulis (P) nokautuje Laskow­
skiego, Dojas (A) bije Rowczenię, Bi- 
tećki poddaje się Michalskiemu.

Atistrzostwa bokserskie Pomorza 
Odbędą się w Grudziądzu dn. 4 i 5. 

’ marca. Zgłosiło się dó nich 50,zawod­
ników z Gdańska, Bydgoszczy. Toru­
nia, Tczewa i Grudziądza. Sędziować 
będzie w ringu p. Ermanowicz. (o)

Nowy zarzad Pomorskiego O; Z. 
Pływackiego przedstawia się następu­
jąco: prezes prof. Wojciechowski, 
wiceprezesi: dyr. Czajkowski i Wró­
blewski, sekretarz Balsamski, kapitan 
sportowy p. Okoński, (o) \

skiego. który z kolei odnosi zwy­
cięstwo nad Zabielsklm. Rutyną gó 
rowali Segda i Suski. Zwłaszcza 
I-e spotkanie tych zawodników. yv 
którem Suski mądrą taktyką po­
wstrzymał ofenzywne „ciągi" Segr 
dy, stało na b. wysokim poziomie. 
W barrage‘u zwyciężył Segda po- 
zaciekłej i obfitującej ' w ciekawe 
momenty walce

Segda b. dobry nie i wydobył 
przecież z siebie tych walorów, la­
kierni • rozkładał ostatnio wszyst- ’ 
kich kolegów na sali treningowej. 
Dobry i opanowany Dobrowolski 
był naógół. słabszy niż na mistrzę- 
StwacK okręgowych.. Szempliństo i ■ 
rZabielśki-.d-ali-z. siebie wszystko 
dać można,, po. 2-u, letniej przy ma­
sowej przerwie. I ta część tumiejd 
miała sensację w postaci porażek 
por. Laskowskiego. Zdaniem mó- 
jem, iiie był to wynik złej formy, 
lecz pewnych nierówności i wahań 
w taktyce.

Zawody sędziowane były_ze 
zmiennem powodzeniem, wykazu­
jąc dobry poziom podoficerów jako 
.sędziów bocznych i liczne niedocią . 
gnięcia u przewodniczących, zasłu­
gujące na osobne omówienie. Bra­
ki te jednak nie wprowadziły dy­
sonansu, w harmonię sympatyczne­
go i starannie zorganizowanego 
tumiejm

A. RSKSZA

Nowi ludzie s>
Nowela pięściarska

III. ! — Ale już z was dwuch wy-
Tego dnia popołudniu doktór Igrać możesz tylko ty.

Mc. Kee spoglądał na swoje 
twarde, kościste dłonie i nie miał

Woodruffe zagłębi! się ze swym
uczniem w dyskusję na ulubiony 
temat t. zw. przez niego samego 
„matematyki ringowej14.

— Myśl zwycięża zawsze su­
rową, brutalną siłę, która, poza 
.swą brutalnością niczego więcej 
nie wnosi do gry. Myśl zdolna 
do szybkiego, momentalnego ob­
liczania i szeregowania faktów, 
które zachodzą w walce, a na­
wet przed jej zaczęciem. Stoczy 
łeśjuż przecie 18 walk i dziś, 
mój chłopcze, wiesz dobrze, że 
mecz zaczyna się właściwie od 
chwili podpisania kontraktu. Pię 
ściarz inteligentny już wtedy u- 
klada plan, czy nawet kilka pla­
nów kampanii.

— A jednak klasa fizyczna —

zamiaru powątpiewać.
— Mózg — ciągnął dalej Woo­

druffe — jest motorem każdego 
natarcia, każdej obrony. To prze 
cięż zupełnie jasne! Jednak dziw 
na rzecz, ludzie zdający sobie 
z tego sprawę w każdej innej 
dziedzinie, w walce bokserskiej 
przekreślają znaczenie intelektu. 
Przekreślają, lub, w szczęśliwym 
już wypadku, niedoceniają! Cóż 
dziwnego, że wielkiego George- 
sa Carpentier‘a posądzano długo

na maszyna do bicia Jack Dem- 
psey znokautował Carpentiera.

— Przypadek, mój chłopcze. 
To stoi gdzieś poza nami i tu nie 
mamy nic do powiedzenia. Nie' 
zapominaj, że w 2-giej rundzie 
pamiętnego meczu Carpentier za 
dal cios w szczękę o dwa cale 
za wysoko i złamał palec. Jack 
zachwiał się. A gdyby 'dostał 
dwa cale niżej?... Zresztą Fran­
cuz był prawie o 24 funty lżej­
szy i miał już wtedy za sobą ja­
kieś 14 lat pracy w ringu! „The
mankUer44 
rok...

Telefon 
doktora.

— Yes!

bil się dopiero 6-ty

kle menager mistrza.
— No — mitygował Jenkins, 

nie odwracając oczu od sufitu — 
wycofałeś przecie te pieniądze 
z zakładów. Twoi ludzie propo­
nowali 5:1, że Holmes nie wy­
trzyma jednćj rundy i każdy ba­
bek wierzący święcie w żelazną 
wytrzymałość Holmesa przyjmo 
wal chętnie gruby zakład! Nie 
rób z siebie nieszczęśliwego. 
10000, które zapłaciłeś George4- 
owi wycofałeś przecie z procen­
tem.

przerwał bieg myśli

Witam cię Dick!... Już

— Djabla tam mruknął

o hypnotyzm. Jego zwycięstwa 
były dla tłumu niezrozumiale. 
Nokautował właściwie przeciw- 
ników, jeszcze zanim znaleźli się 
w ringu! Rozmawiałem z nim 
niejednokrotnie o tych sprawach,

jutro jedziesz?... Bardzo chęt­
nie... Tylko... Do siódmej je­
stem zajęty... Ale Vic może je­
chać wcześniej... Oczywiście... 
Poczekacie na mnie u ciebie,.. 
Okay!... — Viic, Knoxohoe z to­
bą mówić!

żywotność, siła wychodzi też 
często zwycięsko. ________

— Zgoda. Przy olbrzymiej I ryżu. Obliczenia, mój chłopcze! 
różnicy fizycznej jest to zrozu- Rozumowanie! Ten człowiek 
miale. Bo weź chociażby mnie.. rozgrywkę pięści uznawał do- 
Jedina waflka Joe Saimuima, jalką pieto poza rozgrywką dwuch 
oglądaliśmy razem, wystarczyła mózgów, dwuch inteligencyj. Al­
mi, aby odkryć słabe jego pun- bo inny Francuz, Bernard. Padł 
kty i wykombinować szereg po- 
sunięć, wobec których będzie on 
bezradny jak dziecko. I co? Sta­
nę z nim do walki? Zgodzisz się 
chyba z tern, że jednym celnym

mieszkając przed wojną w Pa-

ciosem wyrzuci mnie on przez 
sznury na głowy dziennikarzy!

Doktór roześmiał się głośno, 
& wyobrażając sobie doskonale tę 

scenę, dawaną Vicowi za przy­
kład

w wojnie światowej. Nazywano 
go ,,Matematykiem rękawicy44. 
Dla niego mecz był tylko rów­
naniem, które potrafił rozwiązy­
wać szybko i bezbłędnie. Weź­
my starego Fitzsimmonsa. Jego 
słynna „fraza44, którą pokonał 
Corbetta była obmyślona i ćwi-
czona na długi czas przed me­
czem. Weźmy Tunney‘a...

— A jednak, doktorze, żelaz-

— Niema co przeciągać w nie 
skończoność tej idiotycznej spra 
wy. Wojna — to wojna! Wło­
żyłem ładnych kilka tysięcy w 
reklamę tego byka Samuma. 
Sam George Holmes kosztował 
mnie 10 tysięcy! Nie chcial u- 
stąpić ani centa!..;

Thielmeyer biegał po pokoju 
wyrzucając chrapliwie słowa. 
W zdenerwowaniu zapalał gas­
nące ustawicznie cygaro.

Jenkins przerzucił nogi na są­
siedni fotel i wypatrywał cze­
goś na suficie. White skulił się 
w ciemnym kącie .salonu i cze­
kał aż Thielmeyer uspokoi się 
nieco.

— Sam Holmes kosztował 
mnie 10000 — powtórzy! .wście-

Thielmeyer.
Jenkins poruszy! się zniecier­

pliwiony.
— Nie zawracaj głowy, Har­

ry. Sam Holmes zarobi! na za­
kładach ładne pieniądze, stawia­
jąc przez swego szwagra prze­
ciw sobie...

— Surę. Skończmy z tamtym. 
Ale teraz jak staną nasze spra­
wy, jeśli ten piekielny Woodruf­
fe przeszkodzi nam zrobić walkę 
Freda z Samumem? Ten pętak 
Crossley wywołał wielką bu­
rzę swoim artykułem w „Heral­
dzie44 i całe miasto zapaliło się 
do meczu Samum — Mc. Kee!

— To jest istotnie podły ka­
wał — przyznał Jenkins, wsta­
jąc z fotela.

— Harry ma rację, trzeba osta 
tecznie oczyścić sobie drogę, do 
pioruna! — poderwał się z kąta 
White.,— Próżno i. darmo, jeśli 
Mc. Kee dobiera, się . do. murzy­
na, będzie źle. Ten szczeniak 
wygra! Jest fawbrytem całej 
publiczności i Woodruffe zrobi 
olbrzymią kasę w Madison. Sa- 
muma zareklamowaliśmy' w tak 
niebywały sposób, że jeśli, poło­
ży go kto przed Howardem,

trzeba będzie uciekać ż New — Słuchaj, Vic. Ja nie mam 
Yorku, bo będzie jasne, że gra- nic do ciebie. Ja ci dobrze ży­
liśmy fal&zywemi kartami! Zre- czę! Pobiłeś mnie, bo jesteś lep 
sztą, nawet pó meczu z Howar- szy... Ale ja nie o tem.chcę mo­
dem, jeżeli Samum pokonany zó —:A T- ----------- ’ ‘-------
stanie bez trudu przez Mc. Kee;

trzeba będzie uciekać ż New

komisja atletyczna nabierze po­
dejrzeń.

— Nie bój się. Aby tylko Mc. 
Kee nie doszedł do głosu. Zaraz 
po spotkaniu z Howardem, spła­
wimy Samuma do Europy...

Salon Thielmeyera tonął po­
woli w mroku. Kontury mebli 
i postacie rozmawiających zacie 
raly się coraz bardziej. Ale świa­
tło nie było potrzebne?. Ludzie 
wypowiadali się śmielej, nie pa­
trząc sobie w oczy.. Cygaro 
Thielmeyera żarzyło się w- cieni j 
ności, a z drugiej strony stołu 
odpowiadały mu krótkiemi bły­
skami papierosy White‘a i Jen- 
kinsa...

Mc. Kee szedł przez 5 Avenue’ 
odpowiadając niemal bez przer­
wy ha powitalne okrzyki znajo-i 
mych,, Od umówionego spotka­
nia. z Knoxem dzieliło go jeszcze 
przeszło pół godziny czasu i po­
stanowił przejść się trochę, ko­
rzystając z pięknego styczniowe 
go wieczoru.

Ulica nabita była po brzegi 
taksówkami i, prywatnemi woza 
mi. Autobusy sunęły ciężko i 
ospale, budki sygnałowe na 
przecznicach mrugały naprzę- 
mian to czerwonem, to zielonem’ 
światłem.

— Hallo Vic! ; ......

wić... Ja rozmawiałem z Cros- 
sley‘em i on otworzył mi oczy.; 
Ja.chciałem cię' ostrzec, Vjc..
To właśnie co ja mani tobie do 
powiedzenia... z

Mc. Kee przyglądał mu się 
ciekawie. ,

— Przed kim chcesz mnie 
ostrzec?.

— Przed nimi... ty wiesz... Ja 
przyjdę do doktora Woodruffe 
razem ż Crossley‘em.., Uważaj...

Mulat zawrócił i odszedł, tak 
niespodziewanie, jak niespodzie­
wanie się zjawił.

j —Ciągle usiłują mnie nastra­
szyć — mruknął do siebie Mc. 
Kee i gwizdnął na taksówkę. — 
Jedz pan przez Broad way w kie 

runku Columbus Circle. — Na. 
co, do djabła. mógł mu otworzyć 
oczy Phil Crossley?...

W ciągu kilku minut jazdy Vjć 
zastanawiał się nad słowami To­
ni Tono, lecz nie znalazł żadnej 
odpowiedzi.

Zgrzytnęły hamulce wozu i 
Mc. Kee zatrzasnął za sobą 
drzwiczki. Zeszedł na jezdnię 
i kiedy zrobił kilka kroków, z ty­
łu, za nim, ktoś krzyknął donoś­
nie:

— Mc. Kee! Mc. Kee!.;.
Vic odwrócił się nieopatrznie . 

i w tej chwili nastąpiło nieszczę­
ście. Odskoczył o ułamek se­
kundy zapózno. Jadący nie da­
wał sygnałów i nie próbował gó 
wyminąć.

Cała ulicą wywinęła mu przed
—- Hailo boy!

- Toni Tono w-jasnej, sportowej ------- ...__
czapce, z podniesionym kolnie- oczyma potwornego kozła i Mc 
rzem palta,-pociągnął za rńc Kee onadł w nróżnię
Osiemnastej ulicy. p
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Łyżwiarstwo i muzyka
]ak trenuje Karl SchSfer, mistrz świata w jeździe figurowej

...Mistrz- świata i Olimpiady w jeź- 
cZie sztucznej na łodzie, Ka-rTSchae- 
fer opowiada poniżej o metodach 

• swego treningu i arkanach swej, trud- 
. nei -sztuki.
. Najlepiej będzie, gdy zacznę 

od ^pewnej sprzeczności: Trening 
jazdy sztucznej na- łodzie musi 
być;., naturalny. Stwierdzam to 
zupełnie obiektywnie, przekona- 
nie/swe czerpię bowiem z wła­
snego doświadczenia.
.Jak trenuję? Nie mam żadne­

go określonego podziału dnia. 
Najczęściej pracuję półtorej do 
dwu. godzin przed południem. 
Nigdy więcej. Nawet przy tre­
ningu-trzeba unikać zbyt dużego 
wysiłku. Mścii się to później na 
ogólnej sprawności. Pozatem 
zdolność przyswajania i przy­
stosowywania się ciała ma też 
swe granice. 1 to co wykracza 
poza te dwie godziny pracy, gi-

-mte i dla mnie bezpowrotnie.
Zdolności indywidualne nakła­

dają też w każdym poszczegól­
nym wypadku własne tamy tre- 

• ningowi.'Trening musi być do­
stosowany do każdej indywi­
dualności i jej sprawności, musi 
byćjednem słowem naturalny.

Ograniczani się ściśle do me­
go rsportu. Nie uprawiam gimna- 

- styki,- żadnych ćwiczeń przygo- 
tcjwawczych do łyżew, pływam 
•tylko trochę i gram w tennisa w 
łecie, Niema również, mojem 
zdaniem, żadnego specjalnego 
treningu dla przygotowania się 
■do -mistrzostw. Pracuje się prze­
cież wciąż nad doskonaleniem i,

zawsze figurom obowiązko­
wym, których jest, jak wiado­
mo, 41, i które trzeba znać do­
kładnie do najdrobniejszych 
szczegółów. Te figury bowiem 
w czasie zawodów rodzą dopie­
ro przeróżne problematy.

Osobiście nie mam nigdy usta­
lonego programu dowolnego, 
choć jest w zwyczaju i tu wszy­
stko dokładnie rozplanować. Bu­
dują swój program, kierując się 
wyłącznie chwilowem natchnie­
niem, które stwarza mój nastrój 
i inne impulsy zewnętrzne. Przy 
treningu pozwalam też panować 
kaprysowi. Wielkie znaczenie 
ma też nastrój publiczności. Je- 
śli patrzy ona obojętnie — jeż­
dżę źle, jeśli interesuje się mną—

w ten sposób, właściwie każdy jeżdżę dobrze.

STADION PRASKI W CZASIE MISTRZOSTW 
Na Mzie watozą druży ny Kanady i Węgier.

PO MECZU HOKEJOWYM LEGJA — POLON JA 5:1 
w którym wojskowi bez najlepszych graczy odnieśli wysokie zwyciętswo.

trening jest nieprzerwanem i 
przygotowywaniem się do mi-! 
strzostw. - ।

Pozatem w jeździe na łyż­
wach brak możliwości dla sta­
łego treningu. Jest to przecież 
sport sezonowy. Mamy tylko 
bardzo niewiele — parę miesię­
cy — czasu dla treningu. Nie 
można tak jak np. w boksie na 
dwa miesiące przed, mistrzo­
stwem poddać się specjalnie o-; 
bostrzonemu treningowi. W łyż-1 
wiarstwie drogi jest każdy ■ 
dzień, trzeba go dokładnie wy-: 
korzystać; nie wolno jednak, jak < 
już mówiłem, przeciągnąć stru- ■ 
ny. ।

Trening łyżwiarski nie jest j 
dziecinną zabawką. Jest to ucią- i 
żliwa praca. Godzinę poświęcam

Na prawo
HOKEIŚCI KANADYJSCY W PRADZE 

42-letini Kamę, najweselszy z mistrzów klonowego Nśoia, 
z tyłu Collins — prawdziwy filar zespołu.

. Ale nigdy nie myślę o-tem. co 
zrobię za chwilę. Nigdy nie my­
ślę o figurze, która nastąpi i czy 
w następnej chwili nie rzucę się 
na fale nowej koncepcji. Jeżdżę 
zawsze coraz to inaczej. Mógł­
bym śmiało powiedzieć, że im- 
prowdzuję swą jazdę. Często za­
skakuje mnie samego jakiś 
zwrot, jakaś figura, która wy­
chodzi zupełnie inaczej niż ją so­
bie wyobrażałem. 1 tak, nagle, 
powstaje zupełnie.nowa kombi­
nacja.
Mimo to, nie mogę powiedzieć, 

abym w ostatnich czasach stwo­
rzył wiele nowych figur. Wła­
ściwie. jest to ciągle to samo, ale 
z przeróżnemi wariacjami, po- 
wstającemi w mgnieniu oka.

Jedna z figur, która narodziła 
się w ten sposób, jest używana 
już od trzech lat. Jest to „złoty 
piruet", nazywany także pirue­
tem Schaefera, — piruet na szpi­
cach łyżew, kręcony bardzo wol 
no, zarówno na zgiętych kola­
nach jak prosto. Naturalnie coś 
podobnego może wymyślić każ- 
dy. To nie.jest takie trudne.

U Tradycje -lodowiska -grają też 
bardzo poważną rolę w łyżwiar 

[stwie. Ja naprzykład spędziłem 
prawie cale moje życie na forze 
wiedeńskim i łyżwiarstwo we­
szło mi tak w krew, że.stało się 
składnikiem życia, bez którego 
nie mógłbym sobie wyobrazić 
egzystencji. Czuję się na lodo- 

1 wisku jak ryba w wodzie.

Nie można też zapominać o t. 
zw. „Genius loci“. Łyżwiarze 
wiedeńscy tworzą własną klasę. 
Wiedeń, który stworzył pierw­
sze i największe sztuczne lodo­
wisko rozporządza też świetny­
mi zawodnikami. Można śmiało 
stwierdzić, że łyżwiarze szwedz 
cy i wiedeńscy, należą do naj­

Szybownicy polscy 
szykują się do turnieju olimpijskiego

Do programu Oliimpijady 1936 r. 
Kom. Międzynarodowy wprowa­
dza nową konkurencję: sport szy­
bowcowy. W dziedzinie szybow­
nictwa jedynie Stany Zjednoczone, 
Niemcy i Polska będą konkurować 
o pierwszeństwo.

Międzynarodowy Kom. Szybow­
cowy (I. S. T. V. S.) chcąc spopu­
laryzować szybownictwo, powie­
rzył Niem. Kom. Szyb, organiza­
cje zawodów szybowcowych w 
Rhón t. zw. ..JSTVS 1933“, w ter­
minie od 13 do 20 sierpnia 1933 r. 
Każde państwo może startować 
tylko z’ 3-ma szybowcami przy 
15-tu ludziach' załogi. Na program 
Składają się: loty na czas, przelot 
w linji prostej oraz lot na wyso­
kość.

W zrozumieniu znaczenia za­
równo propagandowego jak i za­
poznania się bliższego z konku­
rencją zagraniczną. Polski Komitet 
Szybowcowy postanowił wziąć u- 
dział w tych zawodach. Już obe­
cnie wzięto się do pracv. I tak: dn. 
15.11 rozpoczął się w Warszawie 
kurs lotów holowanych za samolo­
tem. zorganizowany przez Min. 
Komunikacji. W maju odbędą się 
treningowe zawody w szkole szy­
bowcowej w Bezmiechowej. Po­
nadto w lipou odbędzie się kurs 
t. zw. „ślepego pilotażu" (tylko 
przy pomocy nrzvrzadow), lotovz 
holowanych, lotów burzowych i 
termicznych oraz kurs teoretycz­
ny dla zawodników do Rhón.

Ostatnie dwa poranki szybow-

Do mistrzostw piłkarskich świata 
zgłosiło sie w ositatmim dniu jeszcze 
7 pańS'tw. talk, że ogółem tanniei rzym 
ski zgromadził 26 sfartufacycih naro­
dów.

Świetny bokser norweski Otto van 
Poraith doznał cieiżlkiietj porażki w 
Chicago z rak Tuffy Gniiff-itaa, ulega­
jąc mu noikauitem w 7 rondzie. Po- 
raith został (przewieziony natychmiast 
do szpitala. dkezalto się jednak że o- 
sitrożność ta była niepotrzebna, gdyż 
dostał on ipoprositu (kurczów żołądka 
z ipowodu (przejedzenia. W nowym 
Yorku Risco pobili na ipuinfcty King 

iLevju)sky‘0go.

NA TRENING NA RIVIERE .
wyjechał z Warszawy w środę 1 marca Tłoozyńsld, który spotka się 
w Dziedzicach z Hebdą. Na dworcu żegna go radca A. Ołchowicz, o- 
piekun i przyjaciel mistrza rakiety i red. Gryżewski (na lewo) przed­

stawiciel Przeglądu Sportowego.

lepszych na świecie. Wiedeń- 
| czykowi sprzyja nadto jego mu-

cowe organizowane przez Aero­
klub warszawski w dn. 11 i 12 lu­
tego zapoznały publiczność z me­
todą szkolenia pilotów szybowco­
wych. z pięknem i emocja tego 
najmłodszego i najczystszego spor­
tu bez woni spalonej benzyny i 
huku motoru. Wyczerpujący refe­
rat p. Adamowicza zapoznał nas 
z całokształtem pracy i otworzył 
oczy na cicha, mrówcza prace na­
szych „szybowników".

W r. 1927 w Aeroklubie Lwow­
skim znajdował sie jedyny szybo­
wiec, na którym obecny rekordzi­
sta .Polski ■ inż. v-Szczepan t Grzesz­
czyk latał około^5źtoinut,.W 
posiadamy już 25 szybowców i 68 
pilotów. Czas wylatany wynosi 
115 godzin, a rekord długotrwało­
ści ustanowiony przez inż.
czyka — 7 godz. 52 min. 8 sek. Rok 
ubiegły wykazuję 80 szybowców, 
na których 304 pilotów wylatało 
415 godzin. Posiadamy Instytut 
Techniki Szybowcowe,’ we Lwo­
wie. Szkołę Szybowcowa w Bez- 
mi echowej, stałe szybowiska w 
Polichnie, Ustianowej i Nowym 
Sączu oraz liczne kadry nowych 
kandydatów.

Nadmienić trzeba, że konstruk­
cje szybowcowe i wyszkolony per 
sonę! — słowem cały rozwój jest 
rezultatem pracy własnej, bez tre­
nerów zagranicznych. I co ciekaw­
sze. że fundusze użyte na ten cel 
w znikomej części płynęły z kasy 
państwowej.

R. W.

Cztery zwycięstwa odniósł Thiun- 
beng na zawodach, w Helsinki z udzia­
łem łyżwiarzy amerytkańelkićh, wy- 
srywaijąc 500 mitr, w-44.3, 1500 mtr. 
w 2:23,3, 1000 mitr, (ze startem wspól­
nym) w 1:38,7 i 3000 mitr, w 5:06,3, 
5 iklllm. wygrali Schroeder 8:53,2, a 500 
mitr.. ze startem wspólnym Taylor w 
46.6. Pozatem Finka Lesćhe miała na 
1500 mitr. 2:49.1 a na 500 -mbr. była 
druga za Amenylkantką Btna 52.7.

Świetne wyniki osiągnęli zawodnicy 
amerykańscy w hali ’ nowojorskiej. 
Spitz skoczył wwyż 201. Browne o 
■tyczce 419. Canningham wygrał 1 mile 
w 4:14.6 przed Yentekem. 

zykalność, poczucie rytmu. Daje 
to jego jeździe specjalny wdzięki

Naturalnie jazda sztuczna roz­
wija się na całym świecie i wszę 
dzie rodzą się talenty dla tej me­
lodii sportu. Bardzo wysoko ce­
nię np. łyżwiarki angielskie. W 
samym Londynie coraz więcej 
jest zawodniczek klasy świato­
wej. Trening jest tam niezwykle 
ułatwiony, sportowiec pracuje w 
niezrównanym komforcie. Jest 
to naturalnie atmosfera wyjątko 
wo pomyślna dla postępu. Poza- 
tem Angielka dzięki swej figurze 
i zmysłowi sportu ma wyjątko­
we dane na łyżwiarkę.

Niema żadnego sportu, który­
by był tak blisko spokrewniony 
z muzyką, jak jazda na łyżwach. 
Wystarczy spojrzeć na lodowi­
sko zaludnione setkami par, aby 
zrozumieć, jak-?bMśkje~ jest lyź~ 
wiarstwomuzyce; - W - ostatnich 
czasach coraz częściej propago­
wano tańce przy muzyce jazz- 
bandowej, jako rodzaj gimnasty­
ki. Ale tańce odbywają się 
ciasnej, zaidiymioinei przestrzenL 
Tymczasem tańce na lodzie są 
okazją do gimnastyki w- połą­
czeniu z muzyką przez całą zi­
mę.

JANUSZ KALBARCZYK 
będzie miał brudne zadanie w 
Szczyrbie, gdzie spotka się zape­
wne z doskonałymi Auistrjaikami,

UCZESTNICY WIELKIEGO TURNIEJU GIER SPORTOWYCH K. S. POLONIA W WARSZAWIE

POLONJA
Pierwsza drużyna siatkówki.

POLONJA
Pierwsza - drużyna koszykówki-

POLONJA .i Ł. K. S. 
Zespoły [koszykówki pań. AZS — POZNAN 

Mistrzowie Potoki w koszykówce.
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